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„Nowej Reformy“ (prospekty, cyrknlarze, ogłoszenia i t, p.) przyjmuje się weile umowy

ii G M g i i m
Kraków, 12 września.

Gdyby ktoś idu-oał u nas akwmować opinjc 
publiczną, m ógłby się wydawać cziowieklfcm 
przewrażliwionym. Mieliśmy przecież aniscai do­
bre, będziemy mieli dobry zbiór ziemniaków i 
kapusty. Jajdła nie i-awinno zabraknąć, a jadło 
jest przecież najgłówniejszym regulatorem 
ludzkich zacliciamęk i aspiracyj. Że ta’m ktoś 
chciałby usunąć jak najprędzej analfabetyzm 
lub możo mieć chętkę dio* kupienia książki, lub 
do altowy ,um ysłowej innego rodzaju. too to 
przecież widzimisię osobiste, ndę zasługujące 
na poważniejszy uwagę... iY> lokallajch publicz­
nych spotykał sio tyłu ludzi sytych i zadowolo­
nych, ulicami krąiy  autoirnob:łc, liczuic bze nie- 
poró\vnamie niż pr?/xi wojną, kina praepełniono 
gawiedzią, smaikołyki na wystawach sklepo­
wych. po, parkach pa,ry zakochane jak w nowe­
la cli Boccaccia. Gdzież Hu powód do niepokoju? 
Gdzież mórnć o jrk id iś  fermentach ?

A przwoieŁ dourero bardzo naiedaiwno akoii- 
czył się Strajk pocztowców. Lunie strajki zapo- 
wiadaaio. Za.poueiedzi okazały się —  na szczę­
ściło —  nieprawdziwo. Czy jednak mc p^wtóiz.ą 
się i ze skutkiem za tydzień, za dwa tygodiiie, 
lub choćby toochę później ? Kto tlo potrafi prze- 
(widzieć?

Nurazie mieliśmy'strajk1 pocztowców. Bardzo 
sl uszni o jrraua piodnowi, żo był to przejaw bardzo 
me bezpieczny, żo strajk urzędniiców, a więc 
wykonawczej władzy państwowej, to kompro­
mitowanie naństwa jaifco takiego, to doprovva- 
dzatruło lwctczy db anarchji, albo do absurdu, co 
tnesztą wychodzi na jddtno. 7. drugiej strony 
równia słusznie wtyipawiiaidaino się, żo położenio 
nmterjatea poeztowoów i -wogóla urzędników 
jest niio do zniesienia, że krok ten był aktem 
rozpaczy, złej —  oo prawda, —  doradczyni, ale 
uspruwledimiajaicej niejedno na tym Bożym 
św iocia..

Niektóre pisma donosiły wprawdzie, że był to 
celow y zamach przaciw obecnemu prenijctowi, 
spno-wokawany przez pralwicą »n,arodowo-d)eino^ 
kwutwczn^ :, ażeby w y w obić nowe przesiLenio

czynniki odpoowiedzialne lekceważony- Nie mie- W YJAZD fJIH. SPRAWIEDLIITOŚCI 
liśmy detąd lninistra skarbu, któryby stanął na DO POZNANIA,
wysokości zadania. Spekulacjami bankowenn Warszawa, 11 września (PAT). Minister spra- 
próbowano podtrzymać kurs majki, wwkotnywoi- |wiedliwckśc! prof. M aków ki wyjechał do Po­
no sznuki przcsypywanFiia! z  puistego w próżne, znaniai. W yjazd ten ma na celu przede wszy.st- 
Wszyostkie te łamańce musiały w ykazać jak kiiiem praprcowtaidżanie ostatecznej likwidacji 
najginintowniejszą nśesktitteiczniośi '̂ Tsowy raąd, odrębneiro Joty/chczas departamentu spraiwiedli- 
poza ogólnikowym zivyatie,.n, żo wezwie społo- wości ziem zachodnich i wcielenie do minister-
czeństwio do pfiar. nie (Utczynił do tej pory nfc 
reailnegio. Może to jcisEcze uczyni, ale sądzić 
mlozna,, ze nie dość prędko. Okres przed^yybotr- 
czy każe sbę liczyć z tradycyjnieuni ,w Polsce 
względami »populairitatit3*.

Zachodzi pytanio, czy  vlstrct pwod niezbęd­
ne mi dla państwa ofLarami: nie jest wradą oa’ga- 
niezną naszego six>łecze.ńat,wal Może to nte bez 
przyczyny tylko djabłowi w poezji polskiej uda­
ło się ukręcić biczyk z pasku, A  przecież, kto 
ma choćby od robinę Zdrów ego rozsądku, ten 
wite, że ietniemie porządku w państwie, a nalwct

3twa w Waisza.wiie.
PRZYBYCIE W'iCEi.i N. RYBCZYŃSKIEGO 

NA TARGI WSCHODNIE.
Lwów, 11 września (Tel. wł.) Wiceminister 

robót publ. inż Mmcz Rybczyński przybył 
w czoraj wieczorem do Lwowra. Dzisiaj zwnedzd 
yn07. z szefem sekcji K estrowiczem : Targi 
W schodnie.

MISJA SZW AJCARSK A NA TARCACH  
WSCHODNICH.

Lwów, 11 września (Tel. wł.) W' czoraj przy-

A.fisifiidwujs stsnD^itiiC yKłsikć®
Lwów, 11 wi-zesnia. (Tel. wl.) W czoraj odbył 

Się wiec Ukraińców', na którym omawiane być 
m iały tylko sprawy szkome. iVywriązała się je­
dnak daleko idąca dyskusja polityczna, po- 
czem uchwrałono następującą reaniu^ję:

Wiftc wzywra naród ukraiński do walki o nie­
zależność państwowa zachodniej Republiki uk>. 
Pezolutcja ta iwzywm body do  od erw m k  W scho­
dniej Małopolski od pańs-twm poiskieiW).

ZAPROSZENIE NA KONFERENCJĘ 
W  W ENECJI.

Paryż, 11 wmz.eśnia (F A T l W ioski j>ełn^moc- 
uik jprzedłożył na Qua/1 d ‘Orsay notę siwego rzą­
du, w  której ujma sza rząd 'frfpdusła o  potozu- 
juieniio się z rządetm wl osłon t ckiem wysłania 
lirzedkaiwilciel’ dio W oneeji i zaproszenia na- tę 
kcmfetrenaje przedstawicieli G uroi i i Tureji. Na 
konioixmcji boczyć się mają obrady od-em za<- 
pjoczątkow^nia iprelLmimairjów pakojoirycli.

obecną sytuaJeją na Góimyrn Śląskiu w'K>jeivoda 
Rymor wrydał naJsbępująeą odezwę do ludności: 

Dnia 8 (w.raeśniat stawili się przed gmachem 
wmjewództwta w  Katowicach relwlniioy w więk- 

rządowe, aJe zefc ow y rozsądek każe wyznao, m  ^ y ^ j ,  ma3aeh, dom agając się wjpaśnieii w spra
iT>nT*7jtiO(VViTOAV 111fG » r . i _ _  \_i... .ż y w d y  jobyiwatołsldo wśródj jpocatowiców- nie 

dały by się piorwiaić, do tak niebezpiecznego przy­
kładu, gdyby gytmaioja maiterjalna. nie przyna­
gliła ich do takiego ktoleu rozpaczy

państwa jako takiego, stoi w  pna^tym stosunku jienlialki z Krakowm d ó  Lwowa misj.a szw'ajca.> 
do zdolności, ale także i dc chęci podatkowej ftka, złolżona z 11 praedstawicieli słetr bar.k-> 
jego obywateli. Przejść,oowto-ść nie może pizocią- |wych i przem^rsłowytoh. Tutejsze sfery' politycz- 
gać się w  dał oeraz trairdziej mgławicową. Je- n,9  ̂ fimainsowie juzy pite ją misji szwajcarskiej 
żeli chcemy usunąć podstawowe j^rzyo-zyny fer- doniosłe znaczenie. ’ ’
mmitów wewnętrznych, mogs/-yich doprowadzić 
dalej., niż, to może leżeć mera.z w  intoncj icta 
samjmh autorów, czynniki odpowiedzialne mu- 
&zą raz nareszcie zacząć poirządkowaniie skarbu 
państwowego i oparcie go  na przyjętych i d o ­
świadczonych w  Gałym świocie kapitalistycz­
nym podstajwalch. Tradno zaś przypuścić, aby 
czynniki kapitolfetyczno, które i noszom pań- 
Ptwem kierują, cliciały rozmyślnie, 1 b o  inaczej 
tc-go nazwać nie możnai, czynić wszystko, co ino- 
ga, aby do wywrotu ustroju kapitalistycznego 
doprowadzić. Niieizmrganizowanie należyte po-
dajtkow iskiaaibu paustwn — jtpc to  pracciez n ic - , wielkich manewrach jesień-Inie ładu i przywróconego do równowagi poko-
omylna droga albo do rozbioru albo do bokze- ^  ^  ^  Jcn3rrj d^ wizj, i ^ , , j ,  w  Buiiopie.

ą ni, albo do jednego i d u g itg o  row nccz Nici synipatji, naiwiąza.ne na polach Pk> wizycie we Francji szef sztabu jesneralne-
6nie* _____ _ ! bitew polskich między polskim a frarwir-kim go  ma się udań do Londynu, gdyż i tam zbliża-

n n p 7 W A  w n i F w n n y  r y m f r  4. !, sztabem jenera-lnym w osobie fośk wybitnego ■ jftc s<ę bezpośrednio do dotychczas mniej nam
oi.tiz .vvA  v v u j b w u u  K i m - k ą . I pmJdl^tawdcttela tego ost-atośe-go, jak ■jenerał znanego systemu angiokk  ago wyszlrolenia bo-

< duwice, 11 wize&nia ^(£ ; śVeygand,  zostaną we Francji zadzierżęnięte w jow ego. zapozna sóę zara,zjm z tamtejszą bcHi-
silni&jszy węzeł Te względów  wojskowych po- iiiką wojenną, która w ostatnich czasaicn po­
dróż szefa sztabu jonaraliwgo ma znaczenie wojennych poczyniła olbrzymio w stępy,
pierwszorzędna, gdyż m etody w ilk i u&talająco 
się we Francji na podstawie doświadc-zeń wo-

. , , . P |  iennylch, a stoćnwane przez wzorową komendęwie zakczok, które z j— "  ff  y ’ 1
w  lx.uikaic.li udo m ogiy

m s m  i i i .  S iko rsk ie go  w e Frattd i
l SkZŚęll

SZEF SZTABU JEN ERALNEG0 JENERAŁ SIKORSKI NA MANEWKAX’H JESIEN iNYCH
W E FRANCJI.

Warszawa, 11 wraeśira (PAT). W yjazd szc-jn ego  z Cranicnskiem nie tylko węzłami braJtem 
fa sztabu jenerainc-go do Parv-zu ma na- colu | shwai, lecz także zadaniem wspólnego utrzyma-

U ^jfow odu  braku n ^ * *  a
u ^ i b y d  w y n ,  . * *  ^  ^ o i S n ^ h  S S

OW ACJE D LA JEN. SIKORSKIEGO 
Moaux, 11 września (PAT). Podczas banKic-

u rozwinięciu całej po- tiu, jaki słię odbył p o  ureczyst-ym obchodzie 
„ „ „  , Ł , - . i , , -TO,r, muwwozasn-yHJh irndków walki, wywiera ją ósmej roczniew zwrcięsuwa- nad Mamą,, szef pol-

con e W l.d ze  w oje oIzkm  chętnie wysłuchały ^ . t n u y  w płj'w  na organizację, uzdre- skiego sa&bu jenerailnega, y*i. S m rek i, był
yiczon rrtbotuk jT, i um aułj . i w ',.v -n . :n. F ć1 1 j wyszkolenie na.ss?go wojska, związa- 1 przedmiotem gorących ow acyj.

Strajk został już S7,cześi iwie zażegnany, rząd dtoezjeśnio poauszono wszelkie apreżyny, aby 
przyjął smo- g  postulatów, jakie strajkując} po- kiwzyg. wyaiikły be® najmniejszej winy władz 
gliwilL T  ,«ba się cieszyć, żo naateł < d oj, |-(0j|l5ly c jl załagodzić. Rozważni robotnicy uspe- 
alo ni« można opęd.zćć się 'u raiżonnu, i* .]■ aen z j odeszli do. domów. Zauważyć jed n a k !
argsiii.ow pamatwawych stan. w sp rzeczn a ,j z można było, ż »  różne żywioły mniej rozważne
pańs w.em jakio takiicm, iż przykład może zna­
leźć niańlulciowk-ów. WsipółczująK' jak nauserdeicz- 
niej z niedolą stanu urzędniczego, jaką przeja­
wiła się w  sirraijku jocz iow ców , nio możemy 
wszakże powstrzymać się od iwyraż-nnia opinji. 
że strajk tcii był groźnym przjetjawem odbyw a­
jącego  się niewidocznie formentu wewnętrzne­
go, którego wzrost i następstwa mogłyby sic 
okazać jak najbardziej zgrabnie dla1 całości inte­
resów piństwowych w dzióepzynr i każdym 
innym ustroju społec-zmym. Jest też ten strajk 
groź nem memento dlla kierowników nawy paii- 
Btwiowej i dla Sejmiu łsaiwicirenncgo-r, jeżeli obu 
.ym  czynnikom nie brak poczucia po wian ej od ­
powiedzialności.

Drugim takim, bardzo przykrym akcvd.in­
tern, stały się cuegdrąsze zabiMzenia mbotnicze 
■w Katowicach. Robottuikom nie wyj>Laoono za­
liczek w przyjętej i spodzk-wamej wysokości, 
co  dało powód do dem om stooyj, kiórych prze 
bieg nie jest jeszcze dokładnie wiadomy. Pi­
sma niektóre przypisują tutaj winę bankom nie­
mieckim i naszą m uładzom  nia rów ri. Jahkol- 
wiok sprawa przedstawia się w szczegółach, 
bez uzględu na to,  gdzie jest -większa czy 
mniejsza czy  rów na wina, sam a-kcydtent jest 
nad wyraz niejxvżąd.a!ny i musi być zaliczony do 
niebezpiecznych fermentów wewnętrznych.

W  oby wypadkach, za któremi mogą nastą­
pić inne, źródłem niepożądanych objaw ów  jest 
ciężki stan tmanaowy, w jakim państwo nasze 
się znajduje. Do tej pory stan ten był przez

okazyw ały chęć wywołania awantur. W  sobotę 
stwierdzono, żo wśród uo.botnuków znajdują się

Kraków, 12 września. 
Grecki son o szpadzie, który trwał przez dwa 

Żywioły, któlto uprawiają agitaję antV*ar „iwo- _ ruzwiiai się jionownio, tym .razeiTn, jak Się 
wą. _ . . .  łdaje, bezpowrotnie. Grecja mogła na bli?l-'.m

Wzylwaim oby watek rozsądnych i^iuświado* \v&chodzie odegrać rolę czyom:kxii?totirie ważne- 
miiiOtnych do zaniechania lYSzelkich niepotrzeh-1 „ 0* j jKiżytecznago, ale pod waTunkiem uznami.), 
nych dentonstracy] i do zwira-camia bacznej u- żo ra:l: } tani równie coś do pc-wiedzołiia- 'Trancja, 
wagi nai njiebezpiiecacństwu, grożące ze sitejaiy Włochy i wreszcie nawet Francja. Ale po wygna- 
w yżej wziniankowąuyich ży>™ łów. Policja nie r j u yę-nizelnsa z kraju król Konstanty, wióg 
roibiłai dotychczas użytku z broni chociaż zda- '^rjoutaicji francuskiej, nie miał nic pilniejszego, 
rzaly się wypadki pokaleczenia funkc}ona"ju w Sj;0a,jb szorstki odwrócić się od Pranej’, 
szów policji. G dyby sic jednak wypaldłd wywo - 13 równoczcónm di-a przelicytowania Wenizełoia
Łania zaburzeń spokoju i porządku miały _ po- 
wtórzyć, pfrziedowp-zystkiem gdyby zialczepiono 
policje, byłaby ottai zmuszona zrobić użytek z 
broni i w  razie potrzeby wezwać pom ocy w oj­
skowej. W zywam lud.nlość do zachowanifli spo 
koju gdyż. tytko w ten sposób władze bedą mo­
gły  uczynić odpowiednie starania, celem usu­
nięcia niedomaga ń.

POWRÓT PREMJERA NOW AKA 
DO W A R SZA W Y .

W arszawa, 11 września (Tel. wł.) Prom jer 
Nowak powrócił dzisiaj ramo z Krakowa. W ie­
czorem odbyło się posiedzenie Rady ministrów.

EKSPOSE MIN. SKARBU.
Warszawa, 11 wrze&uia (Tel. w ł.) Na pierw- 

szr,m posiedzeniu Sejmu po feriach letnich w y ­
głosi ekspo-ae mhunber skaarbu Jastrzębski.

raozął upraYiać jiolitykę imporydiri-tiaizną \rolM5-c 
Turcji, do czego zachęcała go niedwuznacznie
Anglja.

7. oficjalnym raadcm turcck-m w Konstantyno­
polu, gdzie ma rezydwicję sułtan ■ z widkim we- 
zyn m i nuni-strami. Grecy nie potrzebowali się 
liczyć, pozostawał tylko „sam:ozw(ańc7.y“ rząd tu­
recki w Angorze pod przewodnictoem Kemala pa- 
~-.y. A więc. wyprawa po Angorę! Wyprawa za­
morska, a potem pochód wojenny w głąb Azji 
Mniejszej. Do tego potrzeba bardzo sprawnej ar- 
mji, zóypntrz&nej obficie we .wiwystkie środki wz- 
ji'niio, potrzeba memnioj spirav nyeh etapów i pc- 
hjczeii -na tylacli, j>oi-rzeba silnych rezerw, a wtcjiz- 
cin potrzeba pieniędzy, po trzykroć pieniędzy. 
Grecja miała jmtrosae tvch rzeczy, ltozyła jednak­
że na to, że Anglja skompletuje braki, liczyła zaś 
przedei. szyótkicm ua to, że Turcja, jako ,.chory 
człowiek1, nie zdoła opierać się długo.

Iymczasem „chory c-zlowtek1'. którego wojna 
miała dobić, okazał nadspodziewanie dużo zdro­
wia. zarówno fizycznego, jak moralnego. Rząd 
„samozwańczy" w Angorze ciesayt się od począt­
ku swojego powstania ogiwuną. powagą wśród lud 
iio.śei i umiał uruclunnić wielce sprawną maszy­
nę państwową. Administracja stanęła na wysoko­
ści mu-jeno zadania, annju zaś wykazała wifizyst- 
kie zalety boji,we dawnych wojsk tureckich, zwła­
szcza wytrwiilość i odporność na niepowodzenia.

Rozjioczęly się zapasy w Azji Mniejszej. Były 
chwile, kiedy ;nż przepoi.iadano w Alanach dzień 
i godzinę triumfalnego wkrouzem-a -wojak groc- 
kicłi do Angory. Ale wnet następował -zarrlój w 
f.fensywtio greck’ej, a nasUy,nie odwrót mniej lub 
więcej daleki Grecy jeJmiakże po każdym od­
wrocie jK-dejmewali nową ofensywę i zdawało się, 
żo wreszcie przełamią Turków.

iNagle przyszła wiadomość o bitwie pod Afiun- 
Karalńesar, gdzie -Tuicy odnieśli zwycięstwo — 
W ręce -tureckie wpadło 150 d-zia1 gjeokich, a do 
Smyrny wysłano 5:1 wagonów z rannymi żołnie­
rzami greckmi. Ale sztab jenwralny armjl turec­
kiej. ogłaszając wiadomość o tem zwycięstwie, 
nie miał jeszcze świadomości o jego skutkach oo- 
litycff.nych. Wyszh- one na jaw w Smyrnie, gdzie 
11-igle wysoki komisarz grecki oówiaóozył obej m 
ki nsulotn, że Grecy gotowi są do zupełnego usu­
nięcia »ię z Azji Mniejszej. Po tom oświadozenbu 
li l̂lwrm w Smyrnie rząd ateński ii-ięozy 1 przedsta­
wicielom koalicji podobną deklarację.

Jednakie wypadki na froncie bojowym rezwija- 
ły aię wprost z błyskawiczną szybkością. Yfbrew

zapoiviedziom, że ofensywa turocka słabnie i żc 
Grecy -po-d Smynną zdołają powstrzymać ją sku 
tecznie, wojska tiireekie parły- naprzód niepo- 
w'st-rzvmarjc. 'i’urey zajęli Brusoę, leżącą o 250 ki­
lometrów na północny wschód od Smyrny', poszew 
przyszła nieoczekiwana wprost wiadomość, że wcoj- 
ska turoefcw zajęły tatze Smyrnę. Wiadomość tę 
otrzy nia-no równocześnie w Londynie i w Paryżu, 
-a wrażenie jej w obu miasta-oh było oczy-wiśeie 
bairdzo odmienne. Wiadomość, otrzymana w Lon­
dynie, nr ila sensacyjne doaa-tki, że południowa 
orania grecka ckię-tami cofnęła się na wyspy Thios 
i MityJene i że rząd grecki zwrócił się w Afem-adh 
do posłow Auglji, Francji i Włoch, -prosząi ich 
o  opiekę nr.d uchodźcami z Azji Mmejszey. - 

OczywPeie to wystarezył-i aż nadto, ażeby u 
śv.iadomość Turków o doniosłości ich -ziwrcięotwa. 
I ’m-ds1a,wicicl Angory w Paryżu, Achmed Ferii 
Lej. oświadczył.że warunki pokojowe Turków' nio 
zmifiiiły s;ę. Kom-tamynopoł, Adjatiopol i Traeja 
mają przypaść Turcji, która obok togo me. otrzy- 
n«ać odszkodowanie wojenne. Octywiscie i-orŁstrzy- 
gający głos ma Angora Otóż wedle doty chozaao- 
wych wiadomości w Angorze, dokąd - nadeszła 
prośba Greków, przesłana za pośrednictwem ko­
misarzy państw »ojuszniczych, panuje przekona­
nie, że sprawa ta należy do kompetencji naczel­
nych duwódcow obu stron walcizą'weh. Dzienniki 
przewidują, żo Turcy w warunKaek T«/ojmu zażą­
dają całkowitej ewakuacji przez wojska gromkie 
Azji Mniejszej i Tracji. oraz KenstaT.lyr opola* — 
Demobilizacja wojsk greckich musiałaby nastąpić 
natychmiast po ewakuacji Azji, tylik-o parę młod­
szych roczników mogłoby pozostać pod ororrią 

Rozpoczyna się tedy ii k w mac.ja zbn-o. oego i po- 
liyeznego zatargu greoko-turecikiego. Francja, 
która popierała przerc cały czas Turków, nie omie- 
szka oczywiście obecnie przodstriińc, gdzie po* 
tize-ł-u, swojego rachunku. Francja mozaiwotl-iue 
poprze teiytorjalne żądania Turcji, obok których 
w > sunęła już ze swojej strony reikampemsartę dla 
Buigarji pod postacią dostępu do morza Egejskie­
go na teiytorjum pomiędzy T urcją a Grecją.

Rozpocznie się znowu duet francusko- angielski 
pr/y akompaniamencie Włoch. .

H u c t a  r t o r t f f
K AN D YD ATU RY DO SEJMU I SENATU.
»Kurjer Porai,iiny« dimoea:
Nuagół wszyiitkio praiwio siro-jintetwa ustali­

ły już listo leandydaitów dK> Sejmu i Sen-anu jc - 
d 'ia k ż j liist ty-ih j-eszczo nile ujawniają. Nie 
wsza stko ws-zakae daje się u k iyć i wiadome ni 
mam jiast, że np. mai czele listy P. P. S. w War. 
stawie figurować będą nazwiiska )xxsła -Biwii* 
ckiego- i radmogo JaworowiSKiego; eziA- w-ein 
nazwiskiem lastoy t. w .  iramodowej, sj inacz ej mó­
wiąc, maiodowo^domokiiaitycznej, będzie jen. 
Józef Haller; Na.r. Z jcd  Lud. d o  urny w v lo t ­
rze} w WarszAwic prowadzić ma b. pu^irjćr p. 
Ponikowski, a na j>óorv iszom lnie.iscu Bscu' ' Tar. 
\Tnii Państwowej ma być irmias^iz/KiiT prof Ma­
kowski, m inistea ftpre.wir^diŁiiwośca.

Do Senatu P. P. S. wysuwa na czoło Bok Li- 
jm iowsliLego i p. Lngli-sch.a; »W yzw elenie* 
posła W ożnickif.go i posłą  H- Slruańsltnysg1’ , a 
P. S. L. -Pfcist« redaktora- Wyisioiucha-, dra Gre­
ka i poeta Osieckiego

Oo do liat państwowym, to Wszystkie stron­
nictwa przyjęły zasadę ucniesz.cza-nlia na nicn- 
raavrnk oycl* pc«ców, kitóiyoh kaudyoiatury w 
okregmdi są zagrożone, a oibecńość * b  czy to 
w Sejmie, czy też w  Senaiaie, uważana je^t u s i
s*.ronini et wio za pożądaną.

11 (PAT)  >Przo^ąd
W ieczorny a poidaje: P  S. L  Paaat złoayto ziS 
na n -ee j^noraiŁnogo koanisarza w yborczego li­
stę pańańwofwią dio Sejmu.

ODEZW A INTELIGENCJI P R a CUJACEJ.
Kom itet iiitelig-ancji pracującej ogłosił ode- 

zavę, iv której w zyw a inteligencję do czyn e- 
g-o udziału w  wyborach w  imię interesu ] n-

Interes państwa wymaga, _abv inlebg^m ja wr
przyszłym Sojmic była licznie reprezentowana.

męuBKfsaaam

MICHALINA SZW ARCÓW NA.

m  s
Onego dnia, gdy dokonane zostały n iibo 

i ziemia, ujrzał Bóg, iż ziemia jiiękna jest 
i zwierzęta na micjj pą piękne. W ówczas posta­
nowił stworzyć coś jeszrze piękniejszegw i ule­
pił z gliny na wzór i podobiieńsitwio Swojo —  
Adama. Osadził go  w najrezkoćzniej-zem mi-cj- 
sou na ziemi, w  raju. Gdy mu sfię przyjrzał Bóg, 
który dotąd cokolw iek .Tworzył, widział iż do­
bre jest, dostrzegł z niezadowoleniem wiele 
błędów w  budowie Zawyrokował jednak, że to 
przecież pierwszy, a więc próbny olmz i uczy­
nił pum ze w tw orsem i dla nabrania tchu.

TymczasOjn z wyżyn niebieskich obserwo­
wał Adama. AćL^m grj zł łamał wszystko, cze­
go się tknął, chlubi! -się swą siłą przed lwem 
i jaguarem, nio ustępując im w  mozem. Czynił 
to też przed pośledniojszego gatunku zwierzęta­
mi, gdyż walka a raj to b} lo jedno dla niego.

Nie podobało się to Panu Bogu ; spytał go:
—  Co ty robisz, Adamie?
Adam wytrzeszczył oczy.
—  Jakt.0 —  eo robię, ibn ie  Boże? W czoraj 

ca ły  dzień -walczyłem ze słoniem i tygrysem, 
dziś spałem, a teraz będę jadł. I T y , Boże. py­
tasz st®, oo ja  robię?

—  Czyż nic iinnego w  raju nie zaerekawia. 
cię, nie pociąga, nie ku-Hr —  pytał Bóg.

— A  oóżby? —  Ordirzekł Adam.
—  Myślałem, że gospodarzyć tu będziesz.
—  0 Wiszem, chciałbym, błysnął Adam zęba­

mi w uśmiechu i  musknły pokazał. Ue T v, Bo­
że, -powiedziałeś, że w raju nie w-ołno zabijać. 
W ięc jakże mi gosipoJarzyć, gdy zabijać nio 
wolno?

Tem po-wiedzeniem Bóg Stropił się nio na 
żarty.

—  Matorjał był nieszczególny, z którego 
powstał, powiedział archaniołom, zaś oni po­
radzili: Czekajmy!

I zapytał Bóg węża., którego wśród’ zwierząt 
największym obdar/y ł rozumem: Czy widziałeś 
Adama?

W ąż miał wówozaa jeszcze skrzydła i mi'e 
szkał nai wierzchołku drzewa wiadontości. Za­
szumiał więc temi skrzydłami na powitanKi 
i odparł, głogę Sikłamiąjąc: Nie był tu u rnnte!

A  rzi'kł to, smutny będąc, gdyż bolała g o  ta 
obojętność pienYsaego człowieka;.

Lecz Adam nie marnował czas-a. P o  tem, co 
Bóg powiedział, wziął raj w  posiadanie i zwie­
dzał go. Zaraz podczas pierwszej wędrówrkj‘ 
znalazł jakąś nadobną -córę goryla i stroić z nią 
razem począł w  liście i kwiaty swą kryjówkę. 
Mówił jej właśnie, że przeszukał cały raj, by 
ją znaleźć, a goryiówoa. wierzyła jego słowom.

Ale nic trwało to1 dliugo, bo oto  pewnego dnia 
Adam wyszedł na dal»/e pnsaukiwania i ujrzał 
Lililh.

Krzyk radosny Adama na jej w idok prze­
raził wszy stkie zw-iicrzęta.

—  Zwiedziłem calj raj, aby cię zmaleźć —  
mówił Adam, nie wiedząc n-aw'et, że mówi nie­
prawdę Liiith! —  Któż jest piękniejszy od cie­
bie? Oiiebie tylko brak było  w raju!

Lilith była mądrzejsza- od. poprzedniicj itowra- 
rz-yszki Adama, jednak -wierzyła w te słowa, 
bo takiej mowie trudno się oprzeć wszelkiemu 
stworzeniu. W idział to  wszyastko Pan Bóg i po­
myślał: Adam wpadł w nienajlepsze towarzy­
stwo. Trzeba go ratować.

Po dhigim namyśle wziął się B óg do  pracy. 
K ażdy szczegół, każda linję miał obmyślaną, 
nie powtarzając już błędów', ł  już nio ze samej 
gliny, ale z żebra Adam owego i z gliny powstał 
nowy twór... llewa. (idy  stanęła- w rr.ju przed 
Bogiem j całem  rajskiem towarzystwem, Bóg 
uśmiechnął się, albowiem wddział, iż stworzył 
śliczny poeimat, jak to później powiedzieli 
znawcy i- poe^i. A choćby nawet nie był pOwny, 
czy  7I?wra jest arcydziełem, powiedziałby mu 
to ryk i szloch wiszysikich -sa-mi>c, i  których ża­
dna nie została tak szczodrze obdarowana, jak 
iilewiastai. B óg zatarł ręce z radości i wraz 
z aniołami patrzył, c o  się stanie.

Hewa rozejrzała s-ię dokoła i widząc szczyt

wspaniałego, najwyższego drzewa, a na niem 
dziwną, skrzydlatą Ltotę, pobiegła ozempirę- 
dzej ujrzeć ją  bliżej.

—  K toś ty  jest -i eo  tu robisz? —  było pierw ■ 
ze pytanie.

Waż .zaszum/lał skrzydłami umdiowany, po 
raz pierwszy słysząc głos ludzki, i rzekł

—  W ąż -jeste-m, Mądrością także zwran i Bóg 
paniezył mii opiekę nad drzewem wiadomości, 
by  zeń zwierzęta me z y w a ły . Cziego chcesz 
llewto, odemnie? ’

—  Pragnę wtodzicć, kto jestem i  e-kąd się 
tu wzięłam? Czy raj zjiajdorwał się praec7 cinraą, ■ 
czyli powstał dopiero jako i- ja? Czy będę 
w nim zawsze? ’

—  O, llew o —  odpo^dudział wąż, którego 
dotąd bolała obo-jętntość Adama, wyrtłumaczę 
ci wszystko, skoro wiiiodzieć pragniesz. Jesteś 
pierwszy człowiek, k l ó y  zadaje pytanie mnie, 
stróżowi wiadomości wszelakiej i znalazłaś s-.ę 
tu z woli Bożej. Raj zowie się miejsce, iw kto- 
rem się znajdujesz, lecz rajem stało się, odkąd 
ty w niem przebywasz. Czy będziesz w nim je­
dnak zawsze... to już od  ciebie zależy. Nikt 
prócz ciebie samej nie wygna cię z raju.

—  Nie zanomnę o  tem!
—  A jeżeli pragniesz wiedzieć w ięcej jeszcze, 

zjddz owoc z drzewa, którego piinmję. Zjedz, i 
lec pamiętaj, że pysznić ci się tem m e wolne |

przed żadnem stwmiweniem na zimnu, *Jy gnie­
wu Bożego nie ściągnąć. *

Bo to w^zyT.ko bracia i siositry twoje. laK 
rzekł Pan. a kto pj>wie inaczej, znieważa o!
Nie zapomnij o tem- *

  Tragiię! —  odrzekła H twa a w yciąga o a
ręce po owmc. - '

7'ak ,'ozjroc-zęła się pierwsza rozmowa ot 
stw orzeń - świata między wężem, którego B ój 
■ ^w iększym  obdarzył rozumem, a  czterem 
kFm. którym była Hewa. I stało się, iż Bóg, 
widząc twór swój piękniejszy i mędrszy, wła­
dzę wszelką w n ju  i into lodem  ludzkarr. który 
wr nim miał powstać, oddał Hewia. szv 
dokoła było na jej skinienie, a raj patrzył na 
nią z dumą Adam w tym czaisie s y krzyki w a 
hymn raóusny na> cześć Liii-tłi, a potem borykał 
rfę ze słoni-eim. Po niedługim czaade porzucił 
jednak Lilith i znów niezadowolony, w ioczył 
-się po Edenie, a wtewczas zwierzęta i ptaki po­
częły go pytać: Czy widział Hewę.

- - Hewę? —  zaśmiał się Adam. —  A cóż to
takiego? _ . . . .  ..

—  Człowiek jako i ty  —  odpowiedziały zwie­
rzęta.

Adam skoczył zapieniony z gmewu.
(Dok. aastA
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Tntefligauejat uiuk: stworzy? w  Sejmie grupę cen- tc-i/narza. Przez miesiąc pobytu ostery lub pięć 
trawą, która nie związana z© ski-ajnemi partja- razy słyszałem mewę Hansa Sachsa, ale za to 
mi, byłaby tern samem najbardziej zdolną do miasto przestało być miejscowością kąptólową 
nadania kierunku życiu państwowemu. Pazmnia, Torunia i okolic, a aatomiąst poczęło

Raeeza intełigeppjś wraz z rodzinami Btanoni j ■w&półzawcdniczyć z pobliskim Ciechocinkiem 
w  państwie mil jony głosów. W pływ  je j na ii ściągać gości z cnłej Polski 
szerszy ogół obywateli, którym nie przeżarła Roiło się tu zwłaszcza od warszawiaków. Ino- 
duszy demagogiczna agitaieja partyjna, jest wrocław jest dolnym punktem wycieozkowm . —
v, lelki.

Powodowani wiarą w  z d r o w y  instynkt naw -
Wędrowcy, chciwi wrażeń historyem/eh, czy ar- 
tystj'cznyc,łi odbywają stąd przejażdżki godzitn-

du i poczucie odpowiedzialności obywatelskiej ne do Torunia lub Kruszwicy, nieco daisze do 
■względem państrwial 1—  reprezentanci różnych * opactwa w Mogilnie, Rogoźna lub oddalonego 
zrzeszeń pnaco-wmków umysłowych —  »*rdwttO o trzy godziny Poznania, ptóróżnicy ciekawi bar- 
państwowych i  kumiunałnyeh, jako też prywat- dziej nowoczesnego życia, zrzeszają się z po-prze- 
nych i zawodów w yzwolonych. zawiązał? cen.- ónbni, jadąc do Poznania lub ńo oddalonej o go- 
tralny komitet wyboitczy inteligencji pracują . dzine drogi Bydgoszczy. Sam Inowrocław, mimo 
cej, zadaniem którego jest powcłauie do życia Lard-z-o nielicznej ludności, zbliżonej do lam owa, 
organizacji w yborczej inteligencji pracującej w  pu-siada sklepy zupełnie Wa&omicjskie, dobre 
całej Polsce, w celu uzyskania w łasnej ropre- i tamie restauracje, cukiernie i -kawijrirnie, oraz 
zentacji w  przyszłym Sejmie i Senacie. Repre- trzy kościoły historyczne Dwa — jeden gotyk, 
zentacja ta, obok obrony interesów zawodo- drugi w stylu roniairakim, pochodzą w głównych 
wyCii i ekonom itcznycn inteligencji pracującej, swoich częściach istotnie z dalekiej przeszłości, 
mieć będzie tylko jeden postulat polityczny, a trzeci słynie tein, że jedna z je-go wysokich 
tym  jest —  intertą państwa. > -■ ■ ścian wsiąknęła pewnego draa w ziemię w oczach
W ”  ODEZW A BISKUPÓW POLSKICH. j zgromadzonych dumnie wiernych, znajdujących

. . .  . . .  *. . ślę na nabożeństwie.
BLucmipi po - ?y wydali odezw ę, w kt< j mię- py)0 to przed 1/ity kilkunastu Od tej pory zie- 

dzy -nnemi wnywają głosować a# obrońcami mh wchl Ja je8ZCM ki]ka d0mów, baz straty w 
ślubów rroigijn ch i szkoły w yznam oneji 'ludziach, pozostawiając gdzieniegdzie na miejscu

. P" >pomińnm y• abyscm wszy7- ? budowli solne jeziorka. Przyez-yną — wielkie ko- 
głow wam a upraw-mem zcda.li od  tych, co  sra- p,Unie_ Ł mi^ m . O zapadaniu się
m  R k o  kandydaci na posło^Y jalsnugOr giosne- mówią -u. , dy> gró j; k
go przyrzeczenia, z© będą w i. simie i w cena io w średniowieczu. Nie wiem, o ile to jest prawdą, 
domagam się szkoły, gd‘zv b y  dzróca katolickie ^  MJ d , ]ni d0wtrł ^ obno obecnie ^
otrzymywały naukę i wy%Kowanie w  d u ch u ^ ka jdo ^  felJ. ^ ^ ^ ie c z n y c h , a znajdujących u .

głęboko pod pokładami soli i obiecuje, iż te rzud-toliickim od nauczycieli katolickich. Tak samo 
domagajcie s:ę głośnej obietnicy, że w  razie po­
trzeby wystąpią śmiało i nieugięcio jako obroń­
cy ślubów religijnych i nerozerwaJności mał­
żeństwa chrżsścdjaiiskiego.

AK CJA k o m u n i s t ó w .
Pod nazwą » Centralny Komitet W yborczy 

Związku Predetalrjahu Miast i Ws?« zalwiązuła 
się wyborcza organizacja komunistów, z pojąłem 
Łańcuckim na czeie

s Związek Prołetaajatu Miast i W si t og los ‘1 
program w yborczy, w  którym, skrytykow awszy 
działalność w Sujmic wszystkich partyj —  -od  
Narodowej demokracji dto Polskiej Panji Socja- 
listycznej wlącznie«, przedstawia szereg żądań 
w dziedzinie politycznej, ckoailoiniezmiej i spo­
łecznej. Z szeregu postulatów *Związku«, zapo­
życzonych z programów deimokratycznyieh i so­
cjalistycznych, zasługują no wymieni^ńe: ^opo­
datkowanie klas posiadających drogą konfiska­
ty części ich majątków ruchomych i nierucho­
my ch< i >w przemyśle, handlu i rałiactwie kon­
trola robotnicza przez ustauiowiejiie komitetów 
fabrycznych, koprelniaiy-oh i Folwarcznych c, 
.swywłaszezeiiie cajŁej dworskiej,, klośccfelnej i 
klasztornej ziemi bez odszkodowania i oddanie 
je j w ręce ludiu prakmjącego-c, jzw nlnim ie ma­
łorolnych od  podatków gruntowych oraz od 
bezpłatnych powinności’ gminnych i państwo­
w y eh •< icd. rąwdziwie oblicze »Związku Prole- 
Itan-jatu Milapt i Wt=a« ujr.lv. nia, się w  dzJatdzmfe 
programu polityki zagrańicsriej Zawiera on mię­
dzy innemi z-natychmiastowe prz^tapieiuo do 
wykonania propozycji Rosji Sewteckm-j, żą-la- 
jącej kolnfeirenoji w  celu rozbrojenia«, -wreszcie 
s-natWiącSaafe normalnych ątositónków handlo­
wych z Rosją i Ukrainą Sow ńcką«.

E c f ia
L a  fO  W  INOWROCŁAWIU. !

(Udeczłca Niemców z ..Huhensalza'1. —  Ruch w y­
cieczkowy. —  Tajemnice ziemi. —  Solaidii, kura­
cjusze i orkiestra. —  Park i rozrywki. —  Skutki 
kuracji. —7 Toruń. —  Cza.rnozim Kujaw i polsna 

myśl państwowa).
Inowrocław, 8 w-cześnia. 

Niemcy postarali się o to, by starą nazwę Ino- 
VvToc.ławia p'rzeciirzśeić na „Hohensalza“ , nie dbali 
natomiast o jego rozwój, jako miejscowości ką­
pielowej. Przyczyną tego było współzaw^-diucitwio 
licznych „budów” ,  rdzennie niemk okich, gdzk 
prawn-wity Germanin nie ranił soLm uszu dźwię­
kiem melodyjidejó'ze|j, ale niemnjwktaej polskiej 
mowy. Pi7.ys.da niepodlegRść, rodacy Bisuiarka 
w niegodnej trwodze i popłochu sprzedawali aomy 
i i)rztdsiębioTstwa i wynosili się do ojczyzny, za- 
bienijąe z sebą dziewięć dziesiąl.ych żydów miej­
scowych, podobno ongi dosyć licznych i zamo­
żnych, j„L  świadczy o tpni do dzisiaj piękny i nio- 
numc-aialny gmach ich synagogi.

i'uiidameut, na którym stał pomnik zagasłej 
dziś wumicci cesarza, p od jon o  Fiydery&a Wilhel­
ma, nie śvvi'E."jąt już nawot. zatartym- napisdm 
0 elilubnycli owoi.ach użtałalnoóci „Ostmiarciten- 
'■ertinir'. Gdzieniegdzie jeszcze tidafia eie nie­
mieckie napisy obok polskich, wr jttkiemś kinie, w 
oknie jakiejś cukierni, na tabliczce jałdegoś we-

i i j  1 1 1  J i f i f  i  Mm
Dwoma arcydziełami Frpdlry ojca, od lat 

prawie trzy dzięstu b*q granemi na krakowskiej 
scenie, rozpoczął teatr miejski im. Słowackiego 
w piątek 8 b. m. ntctyy sezon teatralny. Jedno­
aktówka -Odludld i )xxrta« i tezy aktowa ko- 
medjai jMąż i  żona« złożyły stę na program te­
go inaugurafc-yjziogo wheczoru, który w swoim 
artystycznymi wymiku był godnem ni.,wiązaniem 
do tradycyj sotny, która kult fredrowskiej ko- 
merljii zaliczyła, do swych największych zadań 
w hisborji polsłdogo teateu. Nio-wńom czy celo­
wym czy tylko przypadkowym byl w j bór tych 
dwóch utworów autora >Ślubów« —  w każdym 
jednak rasie  fa łlcm  godnym podkreślenia jest 
wznc-iwienie *Męża i żony« w setną rocznicę tej 
homedji, która p-o raz p:erwszy ukazała, się na 
deskaich stceny lwowskiej w roku 1822. Byl 
więc wieczór piątkowy hołdem pozgonnym, zło­
żonym cieniom cyca komedji fpolskioj. a zara­
zem stwa:r-rdzen.iem żywotności tego dzieła, k tó­
re po upływie wieku nie straciło nic ze swych 
blasków, mimo, że współcześni nie zupelnio 
poznali się na jego. iistotnych wartościach i bar­
dzo różnorodnie jc osądzali Miał w obec tego 
słuszność sitary Fredro, gdy7 w późniejszych 
* Od! udkach y  w łożył w usta poety Edwina 
skairgę zaipraiwną gorzką iromją j ostre słowa 
skierowane przeciw7 naniietnym a niesprawio- 
dliw-ym sądom współczesnych.

Polączienie obu ty:ch utworów7 na afiszu, było 
więc pomysłem ze wszech miar szczęśli-wym.

kie zresztą, opisane przedtem wypadło, już nie bę­
dą się więcej powtarzać.

Kopalnie nie znajdują się pod calom miastem, 
ale nic dziwnego, żo goście nerwowi żyją tu, jak 
na wuSEŚnie „Wezmę jeszcze jedna kąpiel, nim 
wszystko zapadnie się” — mroczy taki gość. —  
istotnie kąpieli ty7ch bierze się dużo, Są słone i do­
bre, o niedoścignionej mocy. Najwytrzymalsi reu- 
maty cy m-Jgą pozwolić soLie na 33 proc. solan­
ki, zawierającej również żelazo, orać różne związ­
ki chemiczne, które wystraszają podobno wszelkie 
złośliwe zgryżliwości organizmu.

Zakład otoczony jest sporym parkiem, w któ­
rym kwitnie sporo pięknych kwiatów i zieleni 
się sporo rzadkich u nas drzew. Prowadzi ku nie­
mu od koki miła, cienista alej. przez pola, nieste­
ty ntfiło komu znana, a 00 centrum długa ulica 
„Solankowa1, na której wśród ogrodów i will za­
pomina się o mieście. IV pairku trochę rozrywek 
cła gości: lennie, łódki na stawie, pawilon z kefi­
rem i kawiarnia, mało uczęszczana. Trudno pojąć 
brak czytelni. Reuniony taneczne co tydzień, nie­
kiedy zbiorowe .wycieczki, w mieście dwa kine­
matografy, prymityw kabaretu i kilka kawiarń, 
oraz re&trauracyj z muzyką. Na ogół jest zaciszane 
i spokojnie. W pernsjonatach ceny były w tym 
roku od 2.500—3.0U0 marek. W znułatuzie lokamzy 
wa.rszawiskich łącznie z kuracją i kąpielami 5.000. 
U miejsce nie było trudno.

Wyjeżdżamy z InowroełaJwia, czując niesamo­
wite dolegliwości, które świadczą podobno o tem, 
żc kąpiele skutkują i żo w przyszłości-będziemy 
czuć się lepiej. Tak tlomaczą bywalcy Piszozan 
i Trenczyna, którzy zgrzytają zębami z radości, 
czując każdy nowy ból, jaki objar»,"ił się po wyj­
ściu z kąpieli. Nie ironizujmy togu. Inawaocław 
ma kąpiele napraw7dę barrdzo silne, a choć dopo­
maga sobie sztucznym gazem, ale buuujc już enu- 
gą serję łazienek i bądzio go odwiedzać wkrótce 
cala Polska.

Na drodze powrotnej odwiedzamy Toruń. Po­
psuły się niestety sławne miejscowo pienniki. Nie 
pachną tak nuodcm, nie nęcą tak, jak było to 
pizetl wojną. Natomiast stare mury, które częścio­
wo otaczają sławny gród, trzymają się dobrze, 
Wsiadamy na statek i przejeżdżamy Wisłę po to 
tylko, by wrócić i zajechać pod warowne bramy7, 
by uzupełnić swoje wrażenia ze średniowiecza. 
Pod okazałym ijaus/.om, .znanym z różnych ry­
cin, stoi pesąg Kopernika. W znieśli go Niemcy, 
odzyskali Polacy. Już po raz dragi miasto to wró­
ciło do ojczyzny. Resztki zamku krzyżackiego, 
Epidoiiegu przez miejscową ludność przed pói ty­
siącem prawic lat, kamienie i brama poczerniałe, 
jakby jeszcze ze śladami pożaru, świadczą o tem, 
że już wówczas ludność wolała wolność polską od 
brutalnego ucisku. 1 , ■ M. S.

K  SS ©  W I K  A
Kraków, 12 września.

DZIENNIKARZE JUGOSŁOWIAŃSCY W KRA­
KOWIE. W drugim dniu pobytu dziennikarze ju­
gosłowiańscy złożyli wieniec na pomniku Miokie- 
wi.Z i, W imieniu dziennikarzy jugrosłowiańslcich 
przemówił redaktor Kr.ikov, skłcidając hoid wie­
szczowi. Następnie goście zwiedzili muzeum Ma-

teiki i inne zabytki Krakowa. W  ciągu dnia byli 
pod' jmowani śniadaniem i oJbjadem przez Syndy­
kat dziennikarzy krakoWskiclr. N,a wniosek p. I77- 
kovicza postanowiono utworzyć w Krakowie to­
warzystwo jugosłowiańskie. Wieczorem odjechali 
goście w dalszą poaróż po Polsce.

O ZAOPATRZENIE ZAKŁADÓW MIEJSKICH 
W WĘGIEL. W  ostatnich czasach nadchodziły do 
Krakowa z kopalni jaworznickich tak szczupłe 
zapasy węgla, że nie pokrywał on rnawet zapotrze­
bowania zakładów miejskich. Wobec wielkiego 
braku tego artykułu, a zarazem wooec zbliżają­
cych » ę  miesięcy cłilodniojszy^h magistrat ewtó- 
<dł się wczoraj w drodze telegraficznej do dyrekcji 
kopalu w Jaworznie u zwiększenie przydziału wę- 
gl3' na potrzeby miejskie z 60 no 80 wagonów mio- 
nięeznie, oraz o dodatkowy przydział począwszy 
od września br. przez miesiące zimowe 30 Jo 40 
wtigonów.

Węgiel ten przeznaczony będzie do rozspitzedaży 
w składach miejskich dla najuboższej ludności 
Kraków a.

KOMENDANT OBOZU WAROWNEGO w Kra­
kowie, pułkownik Józef Becker powrócił z kursu 
wyższych dowódców w Warszawie i objął urzedo- 
wiamc w dniu 11 bm.

PREZES DYREKCJI KOLEI PAŃSTWOWYCH 
W KRAKOWIE inż. Prachtel-Marawiański powró­
cił z urlopu i objął urzędowanie.

Al .BUM KA WALERÓW Y1RTUT1 MILITa RI. 
Związek oficerów rezerwy Rzpltej Polskiej, przy 
stępując ■ do wydawnii, va Albumu kaiwalorów 
ViHuti militari, mieszczącego fotografje i krótkie 
daty biograficzne, prosi odznaczonych o naj-spieerz- 
niejsze podanie dokładnego adresu, pod którym 
wysiane zostaną iszcizegóły wydawn;ctwa. Listy w 
jfl*ranvie powyższej adresować do: Związku ofice­
rów rezerwy Rzpllej Polskiej, Rckla-ma Powszech­
na, W’ar»zawa, ul. Marszałkowska 78.

REEGRMY SZKOLNE A CENY KSIĄŻEK. Pi­
szą nam z prowincja: Szkolnictwo polskie stało się 
szczególnie w ostatnich dwóch latach widownią 
ciągłych reform o cłjiraklerze doś^ziadozalnym, 
zwłaszcza na polu studjów gimnazjalnych. Najbar­
dziej odczuć się dają skutki tych reform przy przej­
ściu ucznia z jednego zakładu do drugiego jednego 
i tegosamego typu, z przyczyn nieraz od ucznia 
zupełnie niezależnych. Nadontiar skutkiem niejed­
nostajnych podręczników szkolnych każdego roku, 
książki, ważne w jednym zakładzie, nie są ważne 
w drugim, a o ile mają ważność, to przeważnie 
na przeciąg tylko jednego roku. Wobec togo, w 
Tc.dzinach kształcących killioro dzieci w szkułiaen 
średnich, o tem prawic niema nuowy, by młodsi 
mogli korzystać z podręczników starszego rodzeń- 
«i,wa. Bibljoteki szkolne nie są w możności za- 
epekoić potraeb mn’cj zamożnej młodzieży w zu­
pełności, to też stosunki powyższe godzą najbar­
dziej w kieszeń biedniejszych warstw .społeczeń­
stwa, zdanych na stałe pobory, jeżeli się weźmie 
ped uwagę niebywałe wprost ceny dzisiejsze ksią­
żek. Jako przykład nioch posłuży cena podręczni­
ka.. „Zarys historji Polski prof. dra Anatola Le­
wickiego” , przepisanego obeoni« na wyższe gim- 
nazium. W  dniu 6 bin. wynosiła cena te' książki 
w Krakowie 2.500 mk„ a w dzień później już 
ii, 125 mk. Jeżeli reformy te pójdą nadal tym try­
bem, a ceny książek niepomiernie będą wzrastać, 
studja staną się dostępne tylko dla zamdżnjroh, 
jednak niapewrno z wielką szkodą dla nausi,- bo 

'najzdolniejsi uczniowie pochodzą zwykle z uboż- 
[ szych warstw społeczeństwa. Reformy zgodne z 
; duchem czasu i pooiępcm są pożądane wszędzie, 
lecz nie powinny przybierać fonn kosztownych 
eksperymentów7, dostępnych tylko dla niewielu.

YRAGbDJA MEtłSŃA. vu wńlTi pray ul. Li' 
tewskiej \v ICrakowio pozbawił cię życia wystiza- 

. Jem z rewolweru, skierówianym w sorce Lubanicz 

. Iill, łat 29, porucznik wrojsk łącznikowych. Obcc- 
! im przy tej scenie 23-lolnia Helena Cyfrcwiczówna 
wadząc upadającego na ziemię Tiłla, wynvała mu 
z ręki rewolwer i sama strzeliła do siebie, miorząc 
w skroń. Zwłoki porucznika Ti 11 a przewieziono do 
kostnicy przy szpitalu załogi, zaś ciężko ranną 
Cyfrówic&ówaę oddano do szpitala św. Łazarza 
na oddział chirurg-iozny. Tragedja rozegrała się na 
tle miloenzm.

NIESZCZĘŚLIWE WYPADKI. Wczoraj o go­
dzina 3‘15 po południu zawezwano pogotowie ra- 
tunl^owe na ul. Lubicz, gdzie Tadeusz Koirzeniow- 
ski, lat 19, pomocnik biurowy, najechany został 
przez wóz tramwajowy, przyczem doznał złamania 
lewego obojczyka. Ofiarę wypadku przewieziono 
po opatrzeniu do szpitala chirurgicznego.

O godz, 4 po południu samochód pędzą-cy ulicą 
Długą najechał na Józefa Bajaę, lat 26, krawca, 
który odniósł obrażenia na calem ciele. Pogoto­
wie opatrayło rannego i odwiozło go do- szpitala.

ZATRUCIE GRZYBAMI. W ubiegłą sobotę ku­
piła p. Wiktorja Scremetówa od wieśniaczek przy­
byłych na targ kilka wiązanek grzybów suszonych 
oraz pewną ilość świeżych t, zw. „prawdziwków” . 
Po spożyciu „pra.wdziv.kow1' p. Seremetorwa dosta­

Sroaa, 13 wrzeSMa i922.

ła boleści i gorączki, tak że musiano zawezwać 
lekarza pogotowie ratunkowego, który chorą prze­
wiózł Hv groźnym stanie uo szpitala św. Łazarza.

UCIECZKA OBŁĄKAróEGO. Zarząd zakładu dla 
cimąk*ych w Kobierzynie za-,w,adomił policję kęi- 
kc-wską, że dnia 10 bm. zbiegł ze szpitala 22-letni 
Mendel Blatt, pozostający od dłuższf^go czasu w 
leczeniu. Za Blattem wszczęto poszukiwania.

KRADZIEŻ LISTÓW AMERYKAŃSKICH. — 
Przed kilku dniami kierownik urzędu pocztowego 
w Makowio wpadł na ślady wielkich kradzieży li­
stów poleconych z Ameryki., oraiz pacrzek amery­
kańskich, dokonywanych systematycznie od kilku 
tygodni w urzędzie pocztowym w Majowie. Juk 
stwierdzono dotychczas, skarb państwa i adresaci 

j paczek ponoszą, stratę yia 2,498.060 mk. W  toku
I śledztwa pod zarzutem tych kradzieży aresztowa­
no Alojzego Dyconm, woźnego pocsloiwegc, oraz 
Adama Chudzik.1?, byłego woźnego tógo urzędu. Ja­
ko wtpólwinnych aresztowano Władysława Bu- 
dzonia, Antoniego Zajdę, Ludwika Szczyburę, An­
toniego Sułka-, otra-z dwóch paserów Sairnuola Wem- 
haupta i Benjamina Pastora Womhaupra, Budzona 
i Szczyburę puszczono na wrolną stopę, gdyż zło­
żyli oni Laucię w wysokości 2 nńljonów marek.

NAPAD Ra BUNKOWY. Onegdaj wdcezorem na 
di mostwo 70-lctnicgo - Lojzora Bl-oeha w Radgo- 
czczy koło Dąbrowy napadło kidcu oproszkow. 
Bandyci rzucili się najpierw na bozbronnogo starca 
i zadali mu killea ciężldch ran w głowę, od kt-ó 
rych w dwie godziny po napadzie, zmarł. Bandyci 
po splądrowaniu mieszkania zabrali 60 kg. żyta 
oraz spodnie i zbiegli. Za opryszkaam' zarządzono 
pościg.

WŁAMANIA. W  nocy z niedziel, ua poniedzia­
łek wjumali się nieznani sprawcy do magazynu 
spółdzi(-]ni żołnierskiej w trzecim bautjome i zra- 
b owa Ii wielo towarów miljonowmj wartości. Prócz 
dużoj ilości wyrobów tytoniowych, czekolady i in­
nych artykułów oprysald skradli z szuflady lady 
sklcpow.ej 100.000 mk. i papiery wart'OŚcioHvc, a 
nadto unieśli ze sobą kasetkę żelazną zawierającą 
100.000 mk.

Dc policji doniósł p. Michał Rzoszufko, że onc- 
gdaj w nocy włamali się do jego mieszkania przy 
ul. Królewduej 52 nieznani amas-ze i skiadli dro­
gocenne futra, 2 kożuchy, garderobę męską i dam­
ską oiyz obuwie łącznej wartości l'A  miljona 'mk.

(Tiarą włamywaczy padło mieszkanie p. Fran­
ciszki K ornowej przy ul. Ńowro-wróiskiej 9. Złodzie­
je ]io rozbiciu kufrów7 i szaf skradli biżuterję, gai 
derobę i bieli-znę łącznej wartości 2 miljuny mir. '

ifCMJTN«KATV f ZAWIADOMIENIA.
TOW. LEK. KRz\K. W  środę, 13 bm o  godz. 8 

w. odczyt pułk. dra Jfaciąga: Nowsze praco z za­
kresu w iitaminów. -

WPISY DO STUDJUM FARMACEUTYCZNEGO 
Dyrekcja Sludjum farmacji na wydziale fil. Uni­
wersytetu Jagiellońskiego za-wdndair.iia, że wobec 
ograniczenia ilości przyjmowanych studentów, 
kandydaci pragnący zapisać się na I rok Studjum 
farm., mają wnieść podania o  przyjęcie najdalej 
do dnia 20 bm. Podania wraz z wyin-aganemi do­
kumentami przyjmuje kancelarj-a d-zickanptu wy­
działu fil. wzgl. dyrekcja. Egzaminy przejściowe 
na II i HI rok Studjum farm. odbywać się będą 
w dniach od 19 do 26 bm. Kandydaci winni zgła­
szać się bezzwłoczna.

PAŃSTWOWA SZKOŁA POŁOŻNYCH W
KRAKOWIE. Wpisy do' państwowej szkoły położ­
nych w Krakowie będą się odbywały od 1 dio 7 
pj&dzicrnika br. od gotlz 9 do 11 przed południom 
w szpilalu śwn Łazarza w Krakowie, ul. Koperni­
ka 17. Rok szkolny rozpocznie się dnia 7 paździer­
nika b. r. *

OTWARCIE SZKOŁY HANDLOWEJ W PRO­
SZOWICACH. W sobotę, 16 bm„ odbędzie się w 
miantcczku Proszowicach, oddałenem o dwie mi­
le od stacji kolei Kocmyrzów, uroczyste otwarcie 
i poświęcenie niższej szkoły handlowej.

Z kraju i ze świata
OFICEROWIE REZERWY U PREZYDENTA 

NOWAKA. Dnia 1 bm prezydent Nowak przyjął 
pn-zi-sa Związku oficerów rezerwy p. Marjana Jó- 
zefowieza, oraz członka Zarządu p. Stefana Kraa- 
czyńskicgo. Delegaci, krotko i.po żołniersku przed­
stawili p. Kowakow] trudności, n,n jakie napotyka 
Związek w swej organizacji, a to w -szczególno­
ści z powodu braku odpowiedniego lokalu. Prezy­
dent zanotował sobie wszystkie prośby i obiecał 
poprzeć słuszne 1 konieczne żądaniu Związku ofi­
cerów rezerwy.

Pomiędzy innemi zakomunikował p. Józefowicz 
prezydentowi, w jakich warunkach znajdują się 
nasi koledzy francuscy, którym rząd francuski 
przyszedł z najdalej idącą pomocą, opróżniając dla 
tychże część gmachu królow-skiego. Prezydent za­
pewnił delegatów, że zrobi 'w.szybtko, by polscy 
otieerowic doznali tej samej pomocy i opieki rzą­
du, jaką cieszą się ich franaiscy koledzy.

ZJAZD NAUCZY'CIELI. Z Warszawy donoszą
II tm.: W siedzibie Towarzystwa nauczycieli

szkół średnich i wyższych odbył się zjazd delega­
t ó w  tegoż towarzystwa. Na zjazd ten przybyło cm 
koło 60 delegatów z całej Fotek i Obrady, z aga 
jone nrzez przewodniczącego zarządu głównego (li 
Pawła Sosnowskiego, poświęcone były omówiemi. 
sprawy wyn-agredKeń za godziny nadwyżkowe w 
c/ko-hicii średnich państwowych.

DAR DLA MŁODZIEŻY AKADEMICKIEJ.—  
I ’rzemys!C'Wibc warszawski p. Marjajn Trippenbaob 
eliitirewał kam'cinicę swoją o 31 oknach, oszaco­
waną na pół mdjarda marek, towarzystwu Pomocy 
akademickiej. W kamienicy tej mają otrzymać bez- 
płatno mieszkania niezamożni akademicy.

ZJAZD POLSKIEGO ZWIĄZKU PRASY PRO­
WINCJONALNEJ odbędzie s:ę w Kaliszu dnia 23, 
24, 25 września br. Zjazd zacznie się mtóoócństw orc 
w7 kościele kole-gjaokim dnia 23 \ rześnia.

NAGŁA ŚMIERĆ PO WIECU. Donoszą z Gnie­
zna, żo w czasie wiecu pracowników kolejowych, 
bezpośrednio po wygłoszeniu przemówienia, amurl 
nagłą śmiercią działacz P. P. S., Stanisław7 Wierz­
biński. - • --

Z RUCHU ZWIĄZKÓW STRZELECKICH. N
dniu 3 bm, odbył się przegląd -oJdwiałów Obwjdu 
St!7i.-Ieckięgo w Sosnwcu. Oddziały podezaa ćwk 
ozeń pod kierunlciom oficera instruKcyjnego por. 
Niteckiego wykazały aoskcmalą Gprawność. Jest 
r,;ui/.i:ja, że Zagłębie powiększy wydatnie karny 
zistęp ideowych pracowników Związku.

Dina 8 bm. odbył się Zjazd obwodowy delega­
tów w Wadowicach. Zjazd wykazał znaczmy raw ój 
organizacji strzeleckiej w tak niedawno utworzo­
nym obwodzie wadowickim Dc zarządu obwodu 
Z wiąz ku Strzeleckiego weszli zasłużeni na niwifl 
społecznej działacze miejsco-wi, jak. dr Wcdrziruski, 
H- mme, óyr. Dercziński i w. i. Komendamiom 
cbwo-clu jest J. Fukło, kterogo wytężonej pracy 
zawdzięcza obwód wadowicki w znacznej mi&rzo 
swój rozwój.

POBYT WYCIECZKI SZWAJCARSKIEJ W 
TRZEBINI. Dnia 9 bm. zwiedziła -zakłady hmtni- 
czc w Trzebini delegacja szwajcarska, w sit ład 
której wch0'Oz.iii przcdstawiciole przemysłu, fman- 
śów c>r,az gos-podarczyęłi organiza-ryj pod przowod- 
Tuet.wem delegatów naszych władz, tebitków, handlu 
i przemysłu, celem zapoznania się ze stosunkami 
polskiego przemysłu i nawiązania, stosunków han 
dlcwych.

Techniczny kierownik wspomnianych zaJdadów 
inż. <J. Sonjtnini, Szwajcar, powitał swych roda­
ków. a następnie izapoznal ich ze stanem przemy, 
siu cynkowego w Folsce, w którym zakłady but­
ni i-ze w Trzebini biorą tak żywy udz«J.

PRZEMY'ŚL, 8 v,Tzośina. (Zgiomadzotóe wla^h 
cicli realności. —  Pożar V7 Bolsytracaycach —1 
Aresztowanie defraudanta) Dmą 7 boi. odbyło ci? 
w sali, Gwiazdy” zgromadzenie wfctśjikeli reah 
iiości. Omówiono sprawę mieszkać córw, Oraz spra 
wę nadchodzący cli wyborów do Si jmu, Ecmnacza- 
jąc, że wiiścicielo lsalności głosować będą ty lic o 
na tych kandydatów, którzy uwzględnią ich po-i 
stul-aty. 1

W Bole&traszycacli pow. Przemyśl niuznani 
sprawcy podpalili w nocy 6 bm. cztery etorty zbo­
ża na szkodę właściciela dóbr Za jączl o-wsKiego

Ontgdaj aresztowała policja niejaltiego Adolfa 
ringera z Krakowa. Tinger mi-ał popełnić defrau­
dację na szkodę jednego z krakowskich klubów 
sp-ertewych.

KRWAWE ŻNIWO SOWIETÓW. Według ofii 
Cjalinycli danych rządu moskiewskiego, ilość egze- 
kucyj, wykonanych w Rosji sowiedkiej od gru­
dnia 1917 reku wynosi l  mil jon 766 tysięcy 138.

PROGNOZA NA WTOREK. Najpierw zachmu­
rzenie zmienne, miejsoow/a mgła, potem wzrost 
zachmurzenia, miejscami des-zcz, wiatry z kierun­
ków wschodnich.

TEATRY- KRU KOW SKIE7
Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj wzno- 

Y,-i<Tile Lcuuedji Mieczysława Pijałkoztkieg-o „Dru­
gi m ąż-, który wystawiony przy końcu ubogiego 
sezonu nie wyczerpał sukcesu tej świetnej sztuki 
autora jaimiątamgo „Pana posła” . Jutiro a-roywujo- 
la komedja amerykańska A. Hopwooda pt. „Jutro 
pogoda” , wywołująca salwy śmiechu ewę/m nie­
frasobliwym humorem. W  „Jutro x>godr 1 gnają 
pp. Modzelewska Marja, Sokolska Bind ja, Kosejo- 
cka Ąadwiga. oa-az Krasnowiecki, Grolioki, Do-bic 
sław z Zygm. Nowaliowskim, reżyserem sztuki na 
czde.

OPERA I OPERETKA. Dziś *we wtorel; 12 bm 
premjera' opery Mouiuscki „Stoi >zoy dwór” w no­
wej inscenizacji ayr. St. Poleńs-kiego. Obsadę two­
rzą pp. BodmicJce Dziewińtóa, Jaworej ńska, Wol­
ska-Sobańska, lsakowicz, Mazanek, M asiwr, Ma 
zurkiewi&z, Stępniewski i Rou.anowska. Dtnrygujt 
kapelmistrz p. B,'.rańftbi. Tańce uliładu baratimstrza 
Koszutskiego ze w-spółudzialem p. Z. FuliszovvsiKiej 
primaballcriny teatrów warszawai^icb oraz całego 
eowsodo balet. Jutro we środę 13 bin. „Róża Sram-

Dobrze też się stało, że pierwiszy występ nowo 
p-czyskanych na L eżą cy  sezon sil, dał im mo­
żność pop-teamia się w repertuarze fródrowskirn, 
którego postaici są bezsprzecznie probierzem 
talentu dła> aktorów, odsłaniającym ich teatral­
ny indywidualizm.

Choć wiek przepłynął nad temi wtYYorami, 
choć kilką p-okojeń karmiło się lich pehią pira,w- 
dy charakterystyką, genjalneimi uzewnętrznio­
ną rysami1, i i i  przestały one być nL\wvyczerpa­
ną skairbniicą piękna, prawidy i ,nt.uicji* głębo­
kiego myśliraela i obserwator a. "Wieku całego 
potez-eba było na to, aby Fredrze w pełni od­
dać spciajwiedliwrarść i  uznać w  nim gonjałnego 
nart dow-etpo pisarzai, a dopiero w latach osta­
tnich odbyto się w  naukowej 1 teatralnej kry­
tyce ustalenie prawdy o nieprzemijających 
wartościach dzieł Fredny* tem w ięc większy od- 
wiązek ąpofeywa na- dyrekcjach teatrów poł- 
ekicli, spłacania diugtu wdzięczności w7obcK: poe­
ty, ulrazywaniem jego dzieł dzisiejszemu poko­
leniu i dostarczanem mu zdrowycii podstaw do 
oreny ewtolucji naszej rodzimej komedji.

Na »M ęiu i ż-onio« stodjow ać możma. najle- 
ptój drogi pochodu rozw ojow ego twórczej my- 
śl: Fredry. Choć nie oibcym był mu współcze­
sny teatr zagraniczny, budowany na tak picitę- 
żmej opoce, j-ołcą dłoń stał się Llolier, choć prze 
dostawały się do nas wjĄywy włoskiej kom e­
dji Goldoniego a obok ge-njahr.j-ch błysków 
Sz3rUera także poziome ale technicznie dosko­
nale budowane fassy Kotzobuego, brał Fredro 
z tych czynników to, co uważał za1 ra j lepszo 
a niezbędne, lekką formę, niekiedy zręczność 
intrygi. Poza tem twórczy duch jego promie­

niował tęczowymi blaskami sw oj-kości, humo­
ru. siły charakterystycznej i znpjomości poi 
skiego życia j1 obyczaju —  a te cechy istotne 
uczyniły dzieła je-go nieśmicrteln&mi w polskim 
teatrze.

3.Mąż i żona«, ta wesoła kapitalna satyra, 
mająca! za temat pcldwójną zdradę małżeńską, 
w-pinoiwadzająca iniiistrzow&kie »chassć croissee«, 
prześcigających Btic av oszukańczej pom ysłow o­
ści czterech osób —  męża, żony, kochanka i' su­
bretki, zdradzających się wzf jemnie, była po­
niekąd pro(tót37pem późniejszego trójkąta mał- 
żeriskiego w teatrze francuskim. Nic podobne­
go ani przedtem ani potem Fredro ni© stw.or/.ył. 
W spółcześnie nie poznan-o cię na snobtelniości 
dowcipu ani intrygi, dopiero w  trzydzieści lat 
pc wiełu sukcesach Sf^cniczrych, krytą-ka opa- 
jmiętałai się i zrozumioiai intencje autora1, który 
w dziele tem odsłonił całą potęgę swej intuicji 
twórczej i swego teatralnego talentu.

Oba utw-ory Fredry ukazał77 się w7 przepię­
knej oprawie soeniicznej pod reżyser ją dyr. 
Trzcińskiego, przygotowane z tym pietyzmem, 
jakim scena) loakowaka- zawsze otaczała teatr 
Fredry. Te tradycje pietyzmu dla Fredry są 
jedną z największych chlub teatru krakowpkie- 
go. Odnośnie do i-Meża i ż.ony«, starataność 
przT,g'etow7ajiia i  o ’osady byłai tem wuęccj wska­
zaną, że komedja ta, grana ,w teatrze krakow­
skim za dytneklcii Pawlduowskiego w  roku 1894, 
b y k  dła dziralejiszego pokolenia nownością. Sta­
re szt-uld naszego Moliera, to jak stare wiruc, 
puwinno się je wydol?yw7ać w  chwilach uroczj7- 
stych a kiddy fię już raczy niemi, to nalać 
wrypa-da w  kryszrał, aby wszystkie zalety

z nich w ydobyć i pić tak, by ci zaproszeń, go­
ście po kapce smakować mogli.

Pomyślnym zbiegiem okoliczności zarówno 
nowo poizyskane siły jak i dawnieyó członko­
wie naszego- zespołu, okazali się godmuni za­
szczytu wtiiejłeniia kneaic37j fr-odr-owcddch.' Nie 
był to zapewne ostatni wyważ stylu fredrow­
skiego, ale była całość bardzo przyzwoliła i sty- 
loiwa z bezsprzecznem piętnem kultury teatral­
nej i talentu wykonawczego.

Przcdew-szYwtkicna zwracała uwagę w roli 
Elwiry pani Kopczew&ka, dawna znajoma kra­
kowskiej publiczności, która po dluższylm okre­
sie czasu, spędzonym n a  scenach wileńskiej 
i warszawskiej, wraca' w tym sezonie na scenę 
teatru im, Słowackiego. Bola żony, wym agają­
ca! w7iciLe finezji lekkości uzewnętrznienia ka­
prysów lekkomyślnej a przebiegłej wdelranicy, 
wykazała u p K. ogromno pogłębienie techni­
ki aiooraldej. Sylw7etr., którą p. Koparzepaska 
naT3-pJOiwała i wycien-iowriła-, odjawiiladała w  ka­
żdym szctogóJ© intencjom aiteJora, był w mej 
styl fredrowski- i leakość bez przym-iseizki dra­
matu, nieóo Blentymcnt.alizmiu i dobrze zazna­
czonej pustłd serca). Z togo dobrego początku 
sądząc, powrót p. Kcpazew.ilacj na naszą scenę 
uważać można za zdarzenie pomj7ślne W roli 
br. Wacława) poznalkiny p Kwiatkoiwskitego, 
młod uroi artystę o walrunkach korzystnych- 
Rolę męża-, którą niegdyś grywał kapitalnie 
Sobiesław, odtworzył p. Kwraitleo-węki w  c e ­
brem. ujęciu ai wiensz frodnowsld mówił bardzo 
poprawnie. Ładni© odegrał Alfreda p. Nilearia- 
rowicz. Odpowiedziołną 1 wdzięczną rolę su­
bretki Joasi, dającą rozległe pole do popisu,

wyzyskała 7. debrze zaznaczone kokieterją p, 
Grlikówna. Na specjalne podritesienle jzBBługujfe 
p]-zepiękna dekcracjiaj ścian sał-onu inylzla p, 
Fronasiziki.

Niemniej śfcyłlor\to i bez zarzutu w ogólnym 
to nile, wypadła jednoaktów7ka Odhidki noc 
tap, w  której obok  p. Kosso-clciej) ba-razo miłej
i ptonętnej w  roli Zrazy wdzięczny Ł bardzo ko­
rzystny w  artysiĄrC7nym reaiuhtaćtó znaleźli po-
pi|3 pp. Krasmowi* cki u7 ro-li Edwina), p. Zbueki 
bardzo dosadny w cliarakterysfycb Ikapka i pp. 
Giolicki1 i Sobiesław7. 1

- j  *  *

Teatr »Bagaiteła« otwarł w  dniu 3 b. m. swe
podw oje ^Szczęściem -IVa®iń«, jedną z. na-jdel- 
uiiejsrj7ch k cm ed jj Fer/./ńskiiegO; znaną 
z przcdistowiioń w  te-atrze Sicw-ackoegol P1Z77- 
potinnienie tego utworu na Sie«enle »Bagateli«, 
utwierdzić m o g ło  w przekonaniu, żc- w7 dorobku 
orygmailnej natJEćJ kotntedji w latach ostatnich
jest la  rzecz nieprzemijającej wartości zarów- 
dio w konstrukcji jak i w zaakcentowauui sen­
tymentu, repi ezenitłov,7anego przez ty uułową fi? 
ę u ro  k o m e d ji. Utwór tern 'w ym agający wydraw - 
nych artystóW i, którzyby teatralne .waloiw ko- 
medji uwydatnili w  pdn i ich wym owy scenicz­
nej, wypadł w  intenr/retae,ii_ai'tyst6w »Bagateli* 
pod r-eżj-serją p. N o w a c k ie g o  >ardzo dobrze, 
W  moli Frani)?,, jalcgdyby dla^s-iebic napisanej, 
p. NotWUftffi wYtitó)ył wszystkie? pcycholoe-iczne 
tmansy. najemrzecznieszo uczucia, związana 
z zachoa anion? ssę t-ego i?ies7.częśh'w?ca. ł  i-espo 
dzianką bylai d la  nas w7 tejże roli gra p. Ileniow- 
slśingo. który z powodu ztedałmiocia p. N owac­
kiego, objął tę rolę na dalszych przedsitawio-

przyjmuje do farbowania na wszelkie kolory lisy, mufki, 
boa, skóry oraz przyku je wszelkiego rodzaju garderobę 
i materjały do chemicznego czyszczenia i farbowania

meUA  i  S - R Af .
Kraków, ul. Grzegórzecka 30, ul. św* @ebast|Biaa 1 1 , 

u l .  św. Jnua
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buhi“ , zr.ak<xitita operetka Fali,a z gośr-innym wy 
stępem pp. T>. Krajeńskiej i Henryka Millera.

Z TEATRL „BAGATELA". „Świt, dzień i  noc 
g^amy będzie codziennie do końca tygodnia.

PRZEDSTAWIENIE URZĘDNICZE.
dawniej „Nuta" urządzać bęc;«ie stale co piątek 
przedstawienia nrzednic®e w teatrze miejskim im. 
Słocflickicgo po cenach zniżonych (Jo połowy. •— 
Pie.ńvjyZ6 przedstawienie w piątek 15 bm. Odegra­
ne będą komedje Fredry:*Mąż i żona..1' i „Odlud- 
ki i poeta11. Bilety sprzedaje się w sklepie odzie­
żowym „Zespołu' przy ul. Jagiellońskiej, a w dniu 
przodstawienia po południu od godz. 3 w kasie 
w gmachu tcatialn)in, drugie dizwi od plant

POLSKIE PRZEDSTAWIENIA W BIELSKU I 
CIESZYNIE. Na podstawie układu, pomiędzy To­
warzystwami Teatru polskiego w Bielsku i Cie­
szynie, a dyrekcją teatru mioj. im. Słowackiego 
w Krakowie, będą się odbywały w obu ty:ch mia­
stach w sezonie 1922-23 peyjodyczne przedstawie­
nia teatru krakowskiego w tamtejszych teatrach 
miejskich. Na repertuar skiadać się będą oasadoi 
cze sztuki polskie z uwzględnieniem jednakże war­
tościowych utworów cudzoziemskich. Na pierwszy 
występ w Bielsku w dniach najbliższych artyści 
krakowscy wykonają pełną humoru komedję Mie­
czysława Fijałkowskiego pt. „Drugi mąż".

EłFPERTUARY!
TEa TE IM. SŁOWACKIEGO:

Wton k, 12 bm.: Hirugi mąż*.
Środą, 13 feni.: *Jutro pogoda*.
C/wartok. 14 bm. »Jcłrc pogoda*.
Kicpek, 15 bm.: »Odludki i poeta* i »Mąż i żona«. 
Sobota, 16 bm.: ».Jutro pogoda*.
Niedziela, 17 bm. po poi.: »Drugi mąż*, wieczorem 

łOdludki i poeta* i »Mąż i żona«.
TEATR HjPiiKA ł O PER El K Ac:

Wtorek, 12 bm.: »Straszny dwór*, ,
Środa, 13 bm.: »Bóża Stambułu*.
Czwartek, 14 bm.: »Straszny dwór*.

TEATR » BAGATELA*.
Wtorek, 12 bm.: »Swit, dzień i noc*.
Środa, 13 bm.: »Świt, dzień i noc*.
Czwartek, 14 bm.. »Swit, dzień i noc*.
Piątek, 15 bm.: »świx, azień i noc*.

Z e  s p w t iB
1 o  e ., /  Krakć-w, 12 września.

CRACGVłA -POGOŃ 4:1 (2:C).
W  niedzielnych, dlelcydiująjcylch zawodach 

FacTballowycli o  tytuł mistrza grupy południo­
wej, zdołała Ora co m  ostagrąć łudme zwycię­
stwo nad Pogonią. Nie zdołała jednakże wywal­
czyć ilości bramek, potrzebnych do uzyisłcania 
Łtaułu misti-za. Mistrzem grapy południitowej zo­
stała Pogoń. A  miała Graoovia nai zawodach 
tych (sposobność do uzyslcatniai większej ilości 
bramek dosyć. Grą swą górowała tak nad prze­
ciwnikiem. jż zdawało się, że każdy gracz Do­
gami zawiezie do Lw ow a w  zanadrzu pio jednej 
bratmee, niestety przewagi nad Pogonią i pow­
itych pozycyj nie umiała ■■yyzyskać wewnętrzna 
trójka napadu. Obecna wewnętrzna) trójka na- 
palilu. to najsłabsza część składu drużyny Cra- 
>ovii, a  prak wzajemnego zrozumienia się u niej 
lż raiziL P. Kogut, technicznie i taktycznie bar- 
Jzo dobry, ze Szipodingiem ładnie zgrany, je- 
Inakże pod biamktą przeciwnika trąci zimną 
trew, a  skutki 'tego: same bomby, posyłane w 
rozmaite1 r.ipninkf irajncuiej zaś do  braunkk P. 
Reymam nio ottiwoiił się jeszcze na stanowisku 
tantra w nap3'dzae: gra1 nieśmiało; brali mu rów­
nież rutyny w  rozdawaniu piłki. Dozaifcejm jest 
to dobry matorjał na pterwszorzędnego gracza 
I za; jakie dwa laita może' oddawać niieotaeajioine 
Disliugi1 dla klubu. P. Ohiniściński, mimo, iż gra 
już —  z małetmi przerwami —  drugi roje w nr 
padzie Gi aoovLi,’ nie wykazuje prawie postę 
pów w grze. Jest nadal mało oirjentującym się 
a jego  wyszkolenie taktyczne pozostawia, dużo 
bo życzenia. Z trójką tą Oaioowi: |m(yśtoć nic 
noże o poważnych sukcesach. Natomiast kilka 
ładnych motmdmtów na prawem skrzydło miał p. 
Idielech, a p- Szerpiing na lewiem skrzydle jest. 
bez komkutrenic ji —  w całej Poistae. Reszta dru- 
łyny bez zarzutu.

W  Pogoni na pierwsze miejsce wybijał się na- 
pakl, tocz w obec znakomitych tyłów Cracovii 
rozbijały się jego  wszełkfe wysiłki. Pracowitą 
również była pom oc, mniej pewna obnona, a naj- 
łłabszyra z drużyny bnaimkarz.

P izełiug gry: Z .samego początku gra otwar­
ta, tem po wolne. V,r 3 m. następuje atak Grac.
I silnym strzałem posyła Kogut piłkę w prawy 
róg bramki. Powoli, gra przybierać zaczynaj na 
tempie. Silny strzał Garbienia cli wy ta Popiel- 
Przebój Szperliuga mtoeirówi.a obromu) Pogoni. 
Dwai strzały Koguta z pewnych pozycyj poszły 
ha aut. Nacisk na bramkę Pogoni widoczny. \Y 
15 m stiwnla Rtym an drugą bramkę dla Grac. 
Gra toczy się nadał na połowie boiska Pogoni. 
Ładny niomemi: K ogut strzela w róg, bramkarz

Log. robinzolnalJuje, piłka się odbija i idzie na 
auli W 18 m. gra przenosi się na. pole Crac., lecz 
po kiflktu chwilach piłka wraca znów pod biram- 

1 kę Pogoni "W 25 m. zawinia obrono,a. Pogoni 
iraut k a m ": strzela1 Reyman. piika1 odbija się o 

„Zeepó: bralmkarza Bog., za piłka wylatuje bramkarz, a
dó zupełnie pustej bramki nie pokwnpił ste 
strzelić żaden z  napiadcwców Gtac. Gra) przeno­
si się znowu na steionę Grac. Sdny strzał Gar- 
bJelnia) od.bi.ja się od  słupka. Od 30 m. gral prze­
ważnie otwalrta z obo|i>óbremi atakami. Ostat­
nie chwile przed pauzą należały do Gracovii.

Po pauzie atak Grae. podchodzi tuż pod 
bramkę Pog. Piłka odbita, przechodzi na czao 
jakiś na połę Gracovił, lecz już w  3 m, napad 
Crac. usadowił się na. ppuu Pogoni. Dwie śliczno 
centry Szpenłimga nie wyzyskami! Trójka środ­
kowa napadu mało orjcintująca się. Razi' brak 
zrozumienia się. W  G m. atak Pogoni; bramkarz 
Grac. wylatuje, (przewraca się i Pogoń zdobywa 
bramkę. Gra przybiera na tempie. Stromą czę­
ściej atakującą jest obecnie rogoń . W_ 18 m. 
mutra. Szperiimga i aut Koguta z pewnej pozy­
cji. W olny Roymana nie wyzyskany. Przeiwage 
znów ma Cracovia, lecz i Pogoń atakuje. W  38 
m. zawinił Racz karmy, z którego uzyskuje Ora- 
oo viai przez Ginlła trzecią bramkę. Przewaga 
Grac. wldąż trwa. W  4-1 m. zdobywa, Grac. z 
com°TU czwarto, bramkę. —  Cornerów 8:2 dla 
Cracovri.

INNE W YN IK I:
Lwów. Wisła (Kraków)— Czairm 4:1 (3:0). 
Łódź. Warta poznańska.— Ł. K. S. 1:0. W y- 

niiklbm tym zdołała sobie Wanta zaperwuić tytuł 
misbrza grujay pełudniawej. W obec tego stanie, 
coaa do wałki z mistrzem grupy południowej, 
rogonią , o tytuł mistrza Polski .

Wargzawa. Pol on ja,— Strzelec z W ilna 7:0. 
Praga. D, F. C.— Union Żiżkóv 7:3. (4:1). 

W ielka porażka Unionu Żiżkow, jednego z naj­
lepszych drożyn czeskich,, poniesiona od pra,- 
skicgo Dentseher Fuss.bałl-Clubu, który zupeł­
nie opanował boisko, —  A. C. Spada,— Rapid 
(Wiisdcń) 2 1 (1:0). '

PiLno. Olymjpia— Viktiuiria Żiżkov 1:1. 
Pardubice. S. K. Pairdubico-Union IŻiżkow 4:2. 
W iedeń. Amatorzy— M. T. K. z Budapesztu 

3:0 (2:0). Ciężka popażka mistrza, węgierskiego. 
Zwycięstwo Amatorów zasłużono. H akm li— 
WiirzburgoT Kicloems 4:4.

O nddi zotkwo: W  A. C.— Sportklub 5:3. 
W agker— W . A. F. 5:0. Admiira— Ilertha 2:2. 
R jdołlfh u gel— Yicnnai 1:0.

Badapaffit. Ujpesiflii T. C.— Y asis  3:0 Tore- 
k fe e -Z u g ’1'0 2:1 M. A. O.— M. A. ™ C. 1:0. 
F. T. C.— B. T. C. 2:0.

piejszy cel kościoła —  zdaniem' autorów memo- 
ijalu — osiągnąć można jedynie drogą stopnio­
wego rozwoju natury luizkiej, nie zaś przez krę­
powanie jej i wytwarzanie praw, wproot maturze 
jirzociwiyoh. Duchowieństwo walczy usiLnóe prze­
ciw temu stanowi rzeczy i prosi popioża, aby ze­
chciał mu kres położyć. - - - ■- '

NOWY TYP H Y DBG PLAN ÓW. „Times" dono­
si, iż w warsztatach angielskich rozpoczęto budowę 
nowego typu hydroplauów- . kióry będzie zaopa­
trzony w za,pas toriied i przyrząd do ich wypu­
szczania. Hy.lroacroplan ten będzie najgrożrioj- 
szym rodzajem współczesnej bnjni wojennej.

NOWA WIEŚ KRETYNÓW. Znane są w kra­
jach górzystych nsie, leżące daleko od większych 
miast i centrów ludzkien, częstokroć bez drćg 
i styczności ze światem, istniejące, jakby bame 
dla siebie, ktćuych mieszkańcy zdradzają pmwne 
niedomagania umysłowe.

Zdarza się, że ad czasu do czasu gruchnie wia­
domość o- odkryciu przez turystów osiudli ludz­
kich, w których ludność od wiciu lat żeni się mię­
dzy sobą, wydając na świat w -większości idjotow 
i krttyr.ów. Wtedy wszyscy zaczynają interesować 
się odciętymi od świata odludkami, badając tryb 
i szczegóły ich życia.

Obecnie donoszą o odkryciu nowej takiej osa­
dy kretynów. Mieści się ona w Schwarzwaldzie 
i jest kompletnie od świata izoloKrana, leząc mię­
dzy niedostę^nmiu górami w kotlinę zamkniętej 
ze wszystkich stron. We wsi taj mcma. jak dono­
szą pisma niemiecki.'., ani jednej rodziny, która 
nie liczyłaby kilku,a nawot kilkunastu idjotów.

Luancść zasiedziała jest na tym odcinku ml kil­
kuset. lat i od tego czasu nie notowano tam ani 
jednego związku maUeńskLgo, zawartego z kimś 
z poza samotnej wsi

sze pa.rtje towarów, dostarczają go do Londynu, 
zaopatrują w angielskie etykiety i nantępnfe sprze­
dają jako wyroby angielskie. (Rspres). ■—

* WIEDEŃSKIE TARGI JESIENNE otwarte 
zestal" w niedzielę 10 bm

* STOPA PROCENTOWA W AUSTIcJI. Rada 
jer.eralna Banku austrjaclio-węgierskiego postano­
wiła podwyższyć dyskonto z 7 na 9 procent, za 
lombard ^aś z S na 10 Drocent

* 500-TYSIĄCZKI AUSTKJACKIE. W  najbliż­
szym Cz-osie wypuszczone by ć mają nowe ban,knoty 
austrjaokie po 500 tysięcy koron.

* FINANSE SZWAJCaRJI. Czteroprocenta-wa 
pożyczka SKwa,jcaT&ka, rozpisana 4 bm., przynio­
sła (do wieczora) 350 mil jonów franków szwaj­
carskich.

DRUK NOWYCH EANKNOTÓY/ LITEW­
SKICH powierzyŁa Litwa Kowieńska praskiej dru­
kami Kaascgo. W ogłoszonym uprzednio konkur­
sie ws,pómbieg'ały się o otrzymanie togo nakładu 
liczne wielkie drukaiTae niomieckie i amerykań­
skie. ,

* PROCENT Y BANKOWE W POSJI SOWIEC­
KIEJ. Icwarzj'stwa W ijsrunegi kredytu, utwc- 
dzii.ne cta.ą,) w Rosji soc\ d eck iw  kilku miastach 
jtcwincjciuLnych, pobierały i piadły <l; ą l  pn.e- 
ciętme cd j£ do 20 procent mu 'eczniB yd w-kla- 
lek i paży e;ek ’  Obeeni-j te w ;.-t--snva to projek­
tują k adni-.-sici :t stopy pnoccr, :avv-.'J do 3" p"v-uit 
miesięi znie.

sj.rzHdaż 4~67h , ku;,no 4'37>f. Londyn trans. 31.500 
30.500, sprzedaż 31.150, kupno 30.850, Nony Yorl 
trans 6805—6825, sprzedaż 6845, kupno 6805, Nowy

—, Szwajcarja trans. 1320. sprzedaż 1300. kupno 1288 
Wiedeń trams. tfrzó. 'przedai 10'50, kupno 16.

GIEŁDA SZWAJCARSKA, m  wrze mia). Bcrlii 
0‘37Jż, Holar.dja 205‘15, Nowy York 527‘50, Londri 
8350, Faryż 40 80. B dupeszt 23, Zagrzeb 1'65, Sof ja 
3‘15, Warszawa 6'0715, liiedeń 0'OOkI, austr. koronj 
stcnii.ilosyima O:00 7/8,

CZARNA GIEŁDA WE LWOWIE. (Tcl. wł.J 
Dolary amer. 7000— 7200, marki niemieckie 5—6 
franki francuskie 500— 520, franki szwajcarskie 
.1000— 1040 mk.

Odpowiedzialny redaktor.
M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I

Nadesłane.
Artykuły w fym dziale nie pochodzę od Redakcji

D r  L a i ł ^ d 1,
ulic?. Karmelicka 1, C — ^out^sIL

hiafch i -nywięzal się 7. wiej bm  zarzutu. Przy­
padek odafiltitnśł tym razem w talencie młodego 
artysty rysy nowe, uprawniające go do rozsze­
rzenia swagn dotyclKzasowiego zakresu ról.

WięKSzą jesacze niespodziankę zgtotorv\rała p. 
Skafeka mykonaiiiem roli Helenki. Przejmo wa-- 
dzeni 3 tej rodi przez trzy zm iam e fazy uczucia, 
dało artjislco sj^ois/obność do ujawniienia, akcen­
tów Bardzo różnorodnych, w ydobytych z szcze­
rą i głęboką iin-tudcją, świadczącą o ezybkiem 
dojrzowajiiu tego istotnego talentu. Bardzo do­
brą psrą  radziców stu orzyii p. iviiszewski 
i p. Szriag-e. p. Łętowsldemu. który grał rolę 
iwodziaiela, należy &ię pochwala ale nie za ro­
lę Otockiego, którą zagrał Blado, ale za rolę 
lokaja :w sztuc-e Cancia AYiłkołakF, graną z ta- 
pet-dm i zarazem debrze uzewnętrznioną lokaj-- 
cką układnością.

Wznowtauie »W ilkołaka* przyniosło n.ie- 
zmlenue zaciekawiający eksperj-ment 'teatral­
ny w obsadzie, a mianowicie występ p. Bohuas- 
Ilellerowej w Holi kidę-żnej Capa blainea. Do­
świadczenie u :zy, że tego rodzaju zmianom sce­
nicznej kar jeny nic zawsze towarzyszy" po/wo- 
izenie. Tyun razem jednak zapisujemy sukces 
niewątpliwy i pewny. P. Bohuss-IJell-erowa, któ­
ra w roli tej popisywała się w Warszawie, od- 
aiosla w  niej i .u nas zwycięstwo. W nosi na 
scenę warunki pierwsze,rzędne, wzorową dyk- 
tję, pewne i śmiałe ruchy a w grze styl szla­
chetny i finezję —  czyli warunki, które otwie- 
tają jqj drogę i miejsce jako bohaterce salono­
wej, pożądanej na każdej scenie. W . Pr.

NACZELNIK PAŃ STW A NA TARGACH. 
Lwów, 11 wrześn&i (AW)- Naczelnik pe li­

stwa przyjeżdża dnia 13 bm. 01 gpdz. 10.45 do 
Lwonva i uda się wprost na Targi) W schodnia, 
gdzie przc-z cały e&ais Swojego pobytu będzie 
zwiedzał pawilony taftgowe. Naiczcbuka pań­
stwa powitaj m. i. Raida nadzorczai Targów 
W acliodnkh.

PRZYJĘCIE DLA OFICERÓW ANGIELSKICH
Z Gdańska dloraoszą: Dnia 10 bm. wieczorem 

odbyło się w gmachu komisarjatiu jenerainego 
przyjęcie idla- oficerów angielskich eskadry wo­
jennej, stojącej' w  p o id o  gdańskim, wydane 
przez małżonkę jeai. komisarza R zeczypospoli­
tej pa Ilią Plucińską. Około godz. 9 zj{iiw"ł się w 
salonalch komilsanjatu dcwócica eekadry admirał 
Brand w otoczeniu e f;cerów/ sziabu. W  przyję­
ciu wzięli udział Ylyeoki Hateking, Li­
sku p 0 ‘Riourke1, konsulowrie francuski, angiel­
ski, włoski, hiszpański, grecki i, łotewski, prz.ed- 
stawieiek Ilady portu, oficerowie floty polskiej, 
urzędnicy jeneraln. koinisairjatu w Gdańsku i 
przedstawścilele prasy. ,,  __

B fiilfo a ć w k a
Warszawa, 10 wrześnią.

W sobotnicm ciągnieniu miljonówld wygrana 
padła na , ,

Nr 0.4117.629.

Bzia! ekcnomiczny
CIĘŻKIE POŁOŻENIE PRZEMYŚLU 

GÓRNGŚLA.SKIEGO.
Ubiegłe tfni zwrócić muszą znów st.rcskamą myśl 

każdego Polaka w stronę Górnego Śląska, gdzie 
nie dziej© się dobrze. Przed dwoma tygodniami 
zwaócihśmy uwagę na zankdbarnie tej dzielnicy 
pod względem gospudarczym przez masz iząd cen­
tralny, zwłaszcza jeśli chodzi o kolejnictwo — dziś 
(,-steśmy jui niestety świadkami ciężkiego pnzosi- 
lomia, jakie P'0'Wstało z tego -powtodu nie tylko 
pod względom aprowizacji Górnego Śląsku, lecz 
również mu-5:my podkreślić fatalny stan, jatki prae 
oiiodzi obecnie górnośląski przemysł tak węglowy, 
jak i żaltzny.

00 do węgla, nie chodzi tu już o kwcstję pro­
dukcji, jakkolwiek ,rzecz zrozumiała, przy zlt-m 
,,dżp.vianiu &ię cięiiko pracującego robotnika, nie 
będzie miała widoków rozwoju. Lectz choć przyj­
miemy, że po objęciu wschodniej części Górnego 
Śląska przez Polskę, stosunki produkcyjne nie 
zmieniły się na gorsze i torytćrjum to produkuje 
u ad ta 100.600 ton dziennie, jak dotychczas, mie- 
trcizpieczeństwo erozi Skądinąd.

Jak zgodnie donoszą korespondenci pism nie­
mieckich z Górnego Śląska i współpracownik 
„Rzeczypospolitej", przyszło w  tej dzielnicy do 
wielkich trudności komunikacyjnych. Odnosi się 
tu również i do niemieckiej części Górnego Śląs­
ka, gdzie cało masy węgla czekają na «aladowa,niio ■ 
i transport. Niemcy' sobie jednak prędzej poradź:}, 
przy tym aparacie kolejowym* i liczbie wagonów, 
jaldcmi rozporządzają. U nas ta. sprawa przedsta­
wi reię nie tylko wprost katastrofalnie, lecz i bez­
nadziejnie, przynajmniej na razie.

Skutkiem dotkliwego braku lokomotyw, były 
na polskim Górnym Śląsku dni, w których 'Wiogóle 
transport węgla się nie odbywał, skutkiem czego 
Jo&zło do potęgującego się ciągle pr gromadzenia 
mas, które nawet już po załadowaniu do wago­
nów, jeszcze nie 6ą przewożone. Dziewiętnaście 
tysięcy wagonow z węglem stoi na linjach. nie 
mog’ąc się ruszyć, 540 ton węgla leży. na zwałach 
kolejowych kopalu.

1 niema nawet widoków zm any na lepsze, — 
W nadchodzącej jesieni i zimie wzrasta bowiem 
stałe zapotrzebowaniśntaków komunikacyjnych 
przez traiiepoirty produktów rolnych, zwłaszcza 
ziemniaków i buraków.

Te trudności komunikacyjne dają się dotkliwie 
we znaki również i przemysłowa żolnzitiemu, który 
mógłby dziś robić doskonałe interesy skutkiem 
B zm rżonego popytu, jaki się za granicą zaznaczył 
na górnośląskie wyroby, zwłaszcza po spadku 
kursu mańki niemieckiej.

Cóż. kiedy konsument skutkiem nieszczęsnych 
stosunków tran&ponov. jeh  nie może regularnie 
otrzymywać towaru, a i produkcja zaczyna mocno 
szwankować z powodu ciężkich warunków, w ja­
kich diziś pracuje. Odgrywa tu dużą rolę emigra­
cja wyszkolonych ■ robotników 2 polskiej części 
Górnego Śląska, których nie mogą zastąpić spro­
wadzono z b. Kongresówki niekrwalitikowanc si­
ły. zwlaiszcaa, że przemysł żelazny górnośląski 
wywozić musi produkty pod względem jak-ości 
pierwszorzędne, > często dlatego właśnie na ryn­
kach zagranicznych nie mające konkurencji. Poza 
toin odczuwać się daje brak surowca i starego 
żelaeiwa, ktorego z>aj ■otraeboraanie mają nadzieję 
górnoślą&cy przemysłowcy pokryć 2 b. Kongac- 
sóy ki. Oby tylko 1 pod tym względem nie zawio­
dły rachuby,, A byłoby źle. gdyż rynki zagranicz­
ne czekają na górnośląsta węgiel niecierpliwie, na 
produkty żelazne róv, uicż gorąco z tym jednak 
warurkiem, że przcmjsł żelazny będzie musiał jak 
najprędzej nadrobić to, co utmeił pod względem 
jakości i ją nawet udoskonalić, jeśli będzie 
chciał zatiizjmać dotychczasowe rynld zbytu i no­
we pozyskać.

Polską, politykę gospodarczą czekają, jak widzi­
my, pierwszorzędne i nie cierpiące zwłoki zada- 
ma, z których, powtarzamy, uzdrowienie stosun­
ków komunikacyjnych jest sprawą najpVnicjszą 

ń POLSKIE \VYi4CiTY~W~ RUMUN JI. Z Kiszy- 
mowa komunikują, że na miejsoowym rynku towa­
rów 'włókienniczych stwierdzono, że Większość 
wyrooów wełnianych, dosta.czanych z Anglji z 

że grono kardj nalów, biskupów i księży włoskich' etykietami angielskich firm, w rzeczywistości po- 
wystobowrało dó* papieża anemorjał z prośbą c chodzą z Łodzi. Dzięki niskiemu kursowa marki 

£ zniesienie bczżeństwa. Czystość życia, ten najważ- poljuej, kupcy angielscy zakupują w Łodzi więk-

Z TARGOWICY KRAKOWSKIEJ. Na targ od 
2—7 hm spędzono buhaji 107, wołów 90, krów 
410. jałówek 272, cieląt 344, kóz i bananów 35. 
ltieicgacizny 1309,’ tazem 2573 zwierząt. Płacono 
za, jeden cetnar metryczny żywej wagi: buhaje od
35.00 do 5£.0b0 mk.; woły od 41.100 do 59.400 
mk.; krowy od 27.500 do 67.000 mk.; jałow nik od
35.000 do 58.000 ml:.; cielęta ud 62.000 do 100.000 
mk.; niorogacizno od 1U0.000 do 138.COO mli.; bi­
tej wagi nierogaciznę od 125.000 do 175.000 mli. 
Ze spędzonych na targ zwierząt sprzedano, na 
konsumeję miejscową 235o sztuk, na konsumuję 
innych gmin kraju 218 sztuk.

W porówimniu ze spędami w przeszłym tygo­
dniu b jlo  mniej 78 sztuk bydła, 235 cieląt i 80 
ba.runów, zaś 5 merogacLzny wlęoej, czyli 388 

sztuk mniej. - - - ( (

ZABURZENIA W  NIEMIECKICH OKRĘGACH 
_ _ _ _ _ _ _  PRZEMYSŁOW YCH.

Z zachodnie-luenatockllcb okręgów przeimysło- 
wych doiKiszą o wielkiem wzburzeniu wśród 
mas większych ośrodków rrzeiŁysloavycIi West- 
falji, jak Losem, Mehrhdjri i Oberhausen. Nad­
chodzą bu wiademOści o  całym szeregu krwa- 
wycn zajść na Ile niesłychanego wzrostu dro­
żyzny. Rabunki j plądrowamiu na porządku 
dziennym.

SPRAW A AUSTKJACKA W  LIDZE 
NARODÓW.

Genewa, 11 wTzcśaua #VW). Odbyły się tu na­
rady między delegatami! włosiami, jugosłowiań­
skimi aj Beneszem w ajgaspŶ e austrjackiej. Ofi­
cjalnie logloszioino, ż© udała się uzyskać pw ozn- 
mienie. W  najbłiżw/.yra czasio ma nastąpić spo 
tkanie się Beinieisza zo Szancerem.

Zewasie r-iksawi nlsmletSo-

Berlin, 11 wtz^śuu1 (AW ). 1’ertraktacje mię­
dzy nząddm Rzeazy a dolegatauni belgijskimi, 
nie dały pozytywni ch  ̂ryników.

Berlin, 11 września (AIV). W  ottatniem sta- 
djum rokowań berlińskich główną taaidncść 
stanowiło, jakie gń Taranuje może ząprcątonogwić 
prezydent Jtanku SsWsay Hawansteiin,

Berlin. 11 wrześnim (AW ). Pisma berlińskie 
przyjęły dość zimno wiadotmlose o  zerwaniu ro-
kowań. »Vossfeche Zoitft*nffk przestk aeęa prztcl 
zbydmim optymizmem gda ż twaierclzi, ze obec­
ny Tvjóas4 delegatów nto jast równoznaczny 
z zerwaniem między Bcrimen’  a Belgją. W  po­
dobny sposób pisze sGerma.niaw, organ kancle­
rza, którai twierdzi, że należy wyczekiwać obec­
nie stanowiska, komisji reparacyijnej.

Iilins 0'tjatsmośti pillfyczne
PODRÓ2 KRÓLA SERBSKIEGO DC LONDYG­

NIJ. „Petit Parision" donosi, że król Aleksander 
■serbski udaje się do Londynu.

RZĄD FINLANDZKI podał się do dymisji.

R © * S B r . a £ t © i f ? l
PRZECIW CELIBATOWI KSIĘŻY. Jedńo z 

pism t e  szawskich donosi za rzymską „Epoką",

W ia d o m o ś c i  g ie łd o w e
/, GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. Trwająca od tygodnia 

przeszło baisse‘a obcych walut i dewiz zaznaczyła aię 
rówrucż i w dniu wczorajszym z pewnym jednak wa- 
rjantem. Dotąd bowiem obsers.„wallemj na tle spadku 
kursu walut obcych stałe zjawisko zwyżki kursu mar­
ki niemieckiej, w siosnnku do której w ostatnim cza­
sie kurs naszej yaiuty wykazywał pewną stabilizację; 
to też sukces naszej marki przypifywuno w większej 
części pot,odzoniu marki niemieckiej. Wczoraj nato­
miast kurs jej znacznie się obniżył (1K punlttu) inimo 
to na rynku (kmizuwym nastrój zniżkowy utrzyma­
ny. Lyłby to cbjaw uniezależnienia się naszej waluty 
od rynku berlińskiego i gdańskiego, oczywiście nie­
zwykle korzystny, o de by mita cechę pewnej trwa­
łości.

Akcjami przemysłowymi i bandlowemi obracano nie­
wiele przeważnie po kursie słabszym. Z akcyj banko­
wych kupowano Hipoteczny po 825, papiery procento­
we bez ruchu.

Ceduła kursowa g i e ł d y  k r a k o w s k l e j
z dnia 11 wrześuia 1922

Papiery państwowe:
4% poż. prem. z z, 1920 (za sztukę)

A.vcje bankowe handl. i przem.
bank Małopolski 
Bnnk Hipoteczny

, Transakcja 
Polski Eank Przemysłowy
Ziemski Bank Kredytowy
r owszechny bank Kredytowy
Akc. Bs.uk Związkowy
Bank Komercjalny
Bank Ziemski dia Kresów, Łańcut
Bank Kredytowy w Warszawie
Bank Związku bpóiek zarobk.
Polsluc Tu w. handlowe

Transakcja 
Handlowa Spółka akcyjna -Impex*.

ofiar, iąd

1450‘— 1550'—

izo- 
750 -

t ! o’—
850‘— 
82j‘— 
vur—i 
650'— 
400‘— 
7to‘— 
475'— 
700 —

iBharmiu (mag. 
* Polski Glob* *” 
„ogluga Polska 
Zieleniewski

B. Jawornicki)

Transakcja 
tYarsz. Ska alce. bud. parów

Transakcja 
H. Cegielski, fab. masz. P znań

Transakcja 
»Potęga« Tow. poi. fabr. huty żel. 
łLcmięsz* fabryki maszyn Ir sta.

600‘—
600‘—
350'—
6501—
425'—
600‘—

35GÓ‘— ■
2000 — 2200‘— 
650'— 750'— 

700 — 
17?,‘—  2Ż5‘— 

3300*— 3500*— 
600'— 700 — 
230*— 300'— 

6200*— 6500'— 
6300'— 640u — 
1150'— 1350'— 

1350'— 
3000'— 3500'— 
3«u0‘— &5C'0‘— 

28000*— 31000 — 
1000O*— 1B0001—

D i*  M a  H a r l i s A T s a
powróciła I oióynaje w chorobach kobiecych 

i położnictwie. 4364 1 2 

K t a ^ i ó w ,  w a . W o l s k a l l .

Przewózki wozami mehłoweiai uskutecznia 
ŁS.Tta/.uirS 31LJ0 SPEDICYJłeS

W
ulica  P ofosk fsgp  1. S, (,!om  w łasny) 

T e !e !3 Ł  N r i£  i 32££ .

km  Ourst Jak# Hammer
C zesk i  C ieszyn K raków  437,

zaręczeni \re ■wrześniu 1922 r.

' 1 # 1 ©
przy ul. KrL.kow.l iej » 1do WaJowąj ponuknjo się za 

wysokia czycszem i odstępnem

X ^ o l x : o i
z kuchnią lub bez. Pośrednictwo sowicie wyn-grodtę. 
Zgłoszenia adresować Skrytka pocztowa 53, Fraków 

436G 1 2

W sali Jawtelii ^Moiiop©lw 
c o d / i e a n i e  k o n e e . * i  ‘
od godztay 5-tej do 12 tej w nocy.

O liczne odwiedziny uprasza
4310 1 5 Z, E lile t .

f c i s c i 4349 1 3

L e e u  I s E t s s t o s k
przen iósł się  z biura bł p. Dra Józefa Dr jhnera 
do własnego lokalu przj nL St©Ia?s!^£-| 1«? 

w IIraLo«rieg Nr telefonu 1559

1600'— 1800'— 
1700'— 

825'— 925'— 
1W )V  lOOb— 

25000 — 28000*— 
7800'— 8-200'— 

10500'— 11500'—

^Trzebinia* fab. masz. i narz roln.
Transakcja

Zakłady amur. Pocisk 
»Automotor« fabryka samochodów 
Ffńir. Portiand-Cementu Szczakowa 
*Góik.a« fałnrka cementu 
Skrszańskie zakł. górnicze

Transakcja 11C00'— 11200'— 
Ffepege* Tow. dla przeds. góm. 7400'— 8000'— 

Transakcja 8000'— 7400'— 
Polska Nafta 1675'— 1775'—

Transakcja 1725'—
i-Pezet* Powsz. zakl. bud. 1200'— 13W'—

Transakcja 1250'— 1260'— 
Fabr. przetw. tłuszcz w Trzebini 4-480'— 4700*— 
^Krakus* zjed. fabr przetw. wysk. 2400'— 2600'— 
Fabmka poicilany w Ćmielowie 3300'— 3500'— 
Patii- i raf. cnkni w Chodorowie 5200’— 5400*— 
Ska aku. cklar. okręg w Mcrszy 1350'— 1450'— 

Waluty i dewizy:
Kup sprz. czeki:*
0800'— 7100'— 6800'— 7100‘—

Transakcja 7100'— 6825'— 
6600'— 6800‘— C6U0‘— 6800'—
520‘— 540*— 525*— 550*—
490 — 520‘— 490'— 530'—

1300'— 1350*— 1300'— 1350'—
305(.0‘— 31500 — 30500'— 31500'- -  

Transakcja 31200'— 31500'— 
4‘30 5:— 4‘5(> 5 —

Transakcja 4‘90 4‘6ć
0TC 0T1 0‘09K OTOM

T ran sak oj a 0‘('9 'A
220'— 230*— 222'— 230'—

Transakcja 23 6*— -’225' — 
3*60 4*— 3*60 4*—

1400'— 1500'— 1400'— 1500'—
1200'— 1300— 1200'— 1300'—

38— 48‘— 40‘— 50‘—
30u*— 325*— 300 — 325'—

2500*— 2700'— 2500*— 27 00‘—
Transakcja 2035*—

GIEŁDA WARSZAWSKA. (11 września). Bar . han­
dlowy 5675, Bank zachodni 3275—3325, Bank krr.ly 
towy Yt Warszawie 3650—3725, Bank kupi roki w Ło­
dzi J450—1500, Modrzejewski 8590- Bank zjednoczenia 
ziemian poi. 1425—1400. W'arsz. Tow. fabryk cukru 
83.000—^4.000—83.500 Dr cwny pr-uiiYsM handel 
1625—1600, lYarsz. Tow. kopalń i żalił. hutn. 1400—
14.200- 13.900, Li1 pop -Itaa-Lewenslein 5475—55CiO,
OstioWeckie zakłady górnicze 6500—6725—9700, Za­
kłady ży.ardowskie LT.000—123.000—122.500, Bor- 
kowsti J 7*JO— 1675- 1685, Bracia Ja fałkowscy 2800— 
2775, W arsz. Tow. transp i żeglugi 1975, Polska nafta 
1875.

Wtauty: Eolary Stan .to Zjodn. trans. 6850—6875, 
sprzedaż 6875, kupno 6855, dolary kanadyjskie trano. 
6725, lunty szterl. 80.400, mark niermeckio 4‘80.

Czeki: Gdańsk Hans. 4 60—4'52’A, Belgja 4S0—440 i 
sprzedaż 467'50. kupno 50i. Berlin ti-ans. 4'80—¥ i(Q

1'olary St. Zjcd.

Tiolaiy kanad. 
I'ranki franc. 
Pianki belgijskie 
Pianki szwaja 
Funty sztcrl.

Marki niemieckie

Korony austr

Korony czeskie

Korony węgie.skic 
Korony duńskie 
Korony norweskie 
Lei nunuńskić 
Liry włoskie 
Floreny holend.

S M L ©  O K I E N N E
dachowe i ornaiuciitcwe, Lcrtcwnie i detaj- 
licznie — po cenach przystępnych — noleca

Ł  Fanzsr, Kraków, Óiettewska 38
4343 1 5

j r i f  b l  1 1 *  ? e i .  2 2 ? ?
uo tydzień rozpoczyna nowe kurisa

4135 1 20

liS iiF iy  z a r o a b u
d a i E m ;  I  H i p e u c o e l

knpnjąc i przepłacając drogo zofaram czne 
wody mineralne — gdy tymczasem w o d ) 

m ineralne:
ZAUSBA3 ZEA, SStTEltSKa, 
BILIŃSKA, Y ta lT  i fn»e

wyrobu rirmY: 4016 1 6

Ł  Pzqc5 f ChmursM, Sit i nr. oJn
w Em irowie! ui. św. S arn ad y  • 

z ą  L ln to c z E ^ i& is r  A z s a c Ł m e  ta ^ ^ ze ,

B ry la n ty ,  z ło to ,  s r e b r o
i  w s z e l k ą  b l ż u t e p i ę

sprzedaje i kupuje 4320 1 3

d r. 's&ez p j o . b l u m
K r a k ó w ,  G r o d z k a  3 2 .

Dentysta M. FCSSKER młodszy
Kraków, ul. Grodzka L  4 3  4325 12

powrócił i osobiście przyjmuje, jak dawniej
Wystawiamy na Targach Wstuoum:' c 

Pawilon główny ' miejsce 2560.

z  c ią g n io n e g o  d ru ti 
n a jt  r w a l s z e  lampki 

' o s z c z ę d n o ś c i o w e ^ ^

J S & I

Z; vklac’ y elektryczne

Warsu.ua, ulica ISarstałkowska L. 98
1221 4 5

Poleca swoje pracowni3, w których wyko­
nuje wszelkie roboty, w zakres krawiectwa 
wcnoazące,po cenach o 15°/0 niższych od cen- 
Lika z materiałów własnych i powierzonych.

W ó i a ?  ntii=*< o j ? S ir *  arŁ^sfekoŁa., 03f w i 2.1t1. y c l 1. i  w o j s k o  R»rycis.

A ®  1  S M
w  K r a k o w i e  y p z y  u l .  K p u p a i c z i c j  Ł .  2 3 .

wedługWykonanie solidne punktualne, 
najnowszych żurnali.

Dla przejezdnych zamóvvienia wykonuje s»& 
w przec;agn 24 godzin.
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S ch ich t

PPlAW BZIW E PRAWDZIWE
i i V
> 1 m . k -

IS(S

^ e l e ń . ^
zyskało soDie ocl wiolu lat uznanie za swoją dobroć i wydajność. —  Mydło SCH1CHT pierze nawet w etniej wodzie iepiej. niż

„ inne w gorącei,
Zwraca się uwagę na markę SCH|CHT««J[EŁ|2W. Zwraca się uwagę na markę S  3HICHT*«SELE1V,

MS ąturiiia“ , g ;,ć!ka akcyjna, W arszawa, ulica 'Kralew ska L,. 138 . 436212

S ch ic h t

Sifuaji « tara* zupeinie b u l*  
p l-iia l#  pokój umeblowany, 

front.wy, a elektryką, usługa, z zu­
pełnie owbnem wejściem, » n y  uli­
cy KarmeLekiej, aa czi» dU t^£V, 
w zamian za d*hry, krótki fort r 
pj^n. — Zglłszeni* listowne pod 
„N e a c iy e te ll-a  dŁ U i/k i" prz-j 
mnj# Admin. ■? lt»cj a „Nowej Re­
formy” . - 4366

B niewat&iacf dokument demo- 
bdizacyjnj Filipa Chudearo. ur. 

w r. 1897, w Grębowie, p. 1 arn.. 
brzeg, wystawiony przez P. {. U. 
liouin, 18 p. p. 4315

4210 3 18

Sy p ia ln ia  ciemna do sprzedania- 
tu, .w . S«l astjf n 1. 23, i i  p., 

front. Oglądać można od godziny 
11—1. 4326

ulziela leknyj gry na fortepianie. 
Wpisy przyjmują w godz. ad 2—4 
po południa, przy ul. Keoainow- 
•kiigo 24, I piętro. *327 2 3

WsieiKie m m  -zkoinc
poltca

M I C H A Ł  S Ł O M I A N Y
atlmi p a p ieru  1 & a lw ter jt 

K ranów , n i. s ła w k o w s k a  24.
4220 2 3

>V»jtrwaFsee ż a r ó v  lrl.
N ajw yższa  oszcst* n o ś*  p rą d u . .

Sprzedaż wszędzie. Sprzeuaż wszędzie.
Jeaetfalnj przedstawiciele:

B R A C I A  1 B O R K O W S C Y
lV irrszaiva, A le je  J e r o z o lim s k ie  L. 6 .

48-34 1 13

uo tab aka  parowego we ws&hodsIoJMatoęslsce
przyjmie wielk* polska Spółka akeyjna z .raz na dobrych warunkach:

a) dozorcę dla składa okrąglaków fsoocialista manipulacji nośny);
b) dozorcę dla składa msterjała tartego (specjalista manipulacji msterjala sosnowego;
c) workniistrra dla tartaka (specjalista de gatrów). 4361 1 3

Reflektuje się tylko na s'ły ^pierwszorzędne, z długoletnią, praktyką. Zgłoszenia z odpis>aii Świa­
dectw do T ura dzienników 3. Sokołowskiego we Lwowie, u' Jagiellońska 7, pod „Spófita akcyjna” .

r « nH JICE IE
plerwsłsj poiłUsj ‘ilrykl haceil

„Pułkowa** w Sosnmu
nu$r,fu]ą ujieM7inł jranlsz"jx 

Ceny konkurencyjne. 
Jenerał ay przedstawiciel 
u .  a Małwpolskę
«d Jarosławia na wschód 

P. i >1* Bostuaerg, Lwów, 
Batmana Tarnowskiego

■  r .  A 1

L ,
3162 7 0

Magiel kołowa
okazyjnie do sprzedania. Wia­
domość: utiUa Batorego J. 17, 
O portjera. 4347 3 3

Ha  m anfoJnla i gitarze wy­
ruszam grać z nnt w ki ku 

miflłiącich. Zgłoszenia: Ciechanow­
ski, Felicjanek 21. 4268 3 3

ii
Mowa GrabiańsKIega

P r z e s i io n łc  (Dramat w 3-ch 
aktach).

D w ie  n o w e le .
Tegoż autora: 

W o je n n y  b a lo n ik  
N e k lo  6C 6 o
R y m y  i  p r o z a .

Do nabycia we wszybtkicn 
księgarniach.

zaopatrzy się na zimę w jarzyny i owoce, zamawiając je  w

S p ó ł c e  k s a ć l o i r j j  . ^ j l ą z k n  z ! e s a ! a a
w K r a k o w i e ,  e L  ^ e f o r m a e k n  Ł  3 .

Przyjmujemy zamówienia na zijmnKki, kapustę, buraki ćwikłowe, groch, fasolę, 
pomidory, ogórki, marchew, p.etrnszkę, jabłka, gruszki i inne.

P ręy zamówieniacn powyżej 200 kg, na żądanie dostawa do piwnicy. Ceny naj­
niższe, worki plombowane. Także drobna sprzedaż. 4343 2 2

Odzia łam  lekcyj gry na skrzyp­
cach i na fortepianie. Aleja 

Mickiewicza 55. 4223

N a p r a w y  

lu iK iu n  I i f
przyjmuje 3266 3 3

H .  N I E M B T Z
K a rm elick a  la .

BBjyrób i sprzed" ż czspek i ka­
w a  pelnszy cywilnych i unifor­
mowych, najtaniej do nabycia u 
firmy Eozłowicki, nl. Zwierzyniecka 
1. 16, i  ul. Grodzka 32, l i  p., ofic.

4222

Re a e r a c je  murarskie, także Czy­
szczenie plecy z sadzy, wyko­

nuje za połowę etny: I)y'ą.g. Kra­
ków X, ul. Kosciubzti 1. 36. Zgło­
szenia pisemne. 4308

Starsza krawcowa
szyjąc* dobrze dla pań i dzieci, po- 
szLknjo po domach zajęcia. Wy­
jadzie takso na wieś do pracy. Zgło­
szenia przyjmują Administracja X. 
Reformy* pod „Kr r w czyni11, 

lo  4 0

Rok założenia 1905. , Rok założenia 1905.

l a k i a d  3 ) s h * r G 2 a £ j t a ! £ z f t y , ^ r « M l v i i u m o <c

l iź .  T. J te z e m sk l
Rrakdj, ni. JasftUsśsłta 6* Teis/sn SsH i

wprowadził na czas jesienny i zimowy stałe

p o g a f s w f e  e t o k f r o m t n t e n k i s
pracujące codziennie, z wyjątkiem niedz.e! i świąt, do godz. 

9-tej wieczór.
Telefon Nr 3565 . 4323 3 & Telefon Nr 356G

, © 8G  S t a n k ó w
K d e s i ą c z i a l e

8676 16 20

zarobić mogą parie i panowie każdego staru 
za lekką współpracę w firmie holenderskiej.
Wzory i broszury bezpłatne nadeszle za 

zwrotem porta w kwocie 300 mkp.

E. Sokk, Wiedeń, ¥1, Grupeadoriefitr. 109/14.

M ę s k ie  eśssalo IiL  f i lo lo g le s o o  ginsaia* 
z jan i w ie d z y  w  R a d o m in

poszukuje

5 5 ™
dyplomowanego, z przynajmniej pięcioletnią praktyką nau­
czycielską, na warunkach bardzo dogodnych. Posada natych­
miast do objęcia. —  Zgłoszenia pod adresem: G'rnnazjnm 
Przyjaciół wiedzy w Radcmiu. 4363 l 3

£  Dziewiąty rok istniejące Dziewiąty rok istniejące £

<’ P .E R W S Z Ę  P S L S U IE  |
I  K U R S A  M A T U R Y C Z N E  f

prof. W. i H. Tyrankiewiczó v, Kraków, Karmelicka 56, II. p.
przyjmują wpisy w dni powszednie od godz. 1 1 -1  i od 3 — 6 na.

II ■ 1) kurs gimnazjalny i seminaryjny, rotzny i dwuletni:
2) kurs przygot. du egzaminu z 6 klas szkół średnich;

< > 3) kurs przygot. do egzłmiun z 4 klas szkół śrófinich. .
Lekcje metodą szkolną z  e o d z l e t t a r a l  o c t r y l j iw a n ie m ,  
do wyboru rano, lab po południa. Liczba słuchaczy ograniczona 

11 na każdym kursie d i 30 osób. 4068 4 4

f f. .W A W E L
8pedycyjn<i-f*-3nsportowa i har.dlowa Spółka akc. w Krakowie.

I Zwyczajne

W a ln e  Z g ro m a d z e n ie
akcjouarjuszów Spółki akcyjnej , „W aw el“ , ' spedycyjne 
transportowa i handl.iwa Spółka akcyjna w Krakowie 
odbęaz;e się we czwartak jn.a 5-po października 1922 r. 
o godzinie 4-tcj po południa w lokalu Spółki przy ulicy 
Andrzeja Potockiego L. 9 w  Krakowie, z następującym

porządkiem dziennym:
1) Sprawoztlanic Rady zawiadowczoj i przedłużenie Lilansu 

za rok rachunkowy 1921.
2) Sprawozdani! rewizorów rachunkowych za rok 1921.
3) Zatwierdzenie sorawozdań i bilansu, tudzież rozdział zysku.
4) Udzielenie aosolntorjum Radzie zawiadowuej za rok 1921.
5) W ybór 2 rewizorów rachunkowych i 1 zastępcy na 

rok 1922
6) Oznaczenie wysokośd marek obecności członków Rady 

zawiadowczej oraz komisji rewizyjnej.
7) Zatwierdzenie dokonanej przez Radę zawiadowczą koop- 

tacn nowrch członków Rady zawiadowczej.
8) Zmiana § 7 ust. 3 i § 36 ust. 7 statutu w przedmiocie 

uchwalania warunków emisji nowych akcyj, zmiana 
staiutu przez uzupełnienie go w przedmiocie warunków 
przechowywania i zaliczkowania towarów oraz przez 
uzupełnienie §§ 20 i 35 statutu co do sposobu prowa­
dzania protokółów.

9) Ewentualne wnioski i interpelacje.

Rada zatMadowcza.
P o “ ta n o s tk -B la  dla u c z e s t n i k ó w :  Ilość 55 akcyj <k u 

prawo jouocgu głosu. Prawo głosowania na WalDem Zgfomadztniu 
może b jć  wykonane rrzei okej oarjus^ów osobiście, lob leż przez peł­
nomocników, bez względu na to, czy ci są akojonarjoszaiui, czy taż nie.

Piawo glosowania na Walnem Zgromadzeniu przysługuje tym 
akcjolorjnizom, którzy złożą najpóźniej »  dni przed Walnom Zgroma­
dzeniem akcje sae w
w  P o l s k i m  P a n k u  P r z e m y s ł o w y m  w Krakowie, Lwowie

i Warszawie,
r t a o k u  K o m e r c j a l n y m  w Krakowie i Lwowie,
B a n k u  „ M e r k u i - ’* w. vViedniu.

Akcjoaarjugzo.ii, którzy w ten spogót prawo swe udowodnili, 
wydane zostaną tni inne legitymacje z podaniem ilości reprezento­
wanych przez nieb akcyj i przypadających na nich głogów. 4360

Staitepziym środkiem ńo prasli bielizny Jest proszek mydlący £900. 

TTy l̂udmy teraa, kio nrtowodn!, źe preszek tan szkodzi bielićsiel

ZAEf APY CaSUIGZISfi, P0ZNAŃ— ®łÓTOA. ^ 4 
Sw. r e p r .  'W. 3 c l i i A ł F k l s ? ,  K r a k ó w ,  ? i i t e r t ^ M « S a  25

PncuoilDiK turystyczny po Rtii^ie.
Rozkiatł iazdy kolei lełazsy^h z Krakowa.
Z dworca głównego odchodzą: o g. 1-48 posp. do Lwowa; o g. 5‘20 

posp. du Krynicy i N. Zagórza przez Tarnów o g. 5-40 posp. do Zako­
panego i Rabki; o g. 6'01 osob. do Niepoł-mic; 7-uo posp. do Lwewa; 
0 g.-7-55 "sob do Lwowa; o g. 7“2ó pnzp. d« Zakopanego; o g. 8-10 
oaob. do Bochni, o godz. 8‘40 osob. lo W ielic-ki; o golz 10-25 osob. 
dc Lwowa; o g. 1100 osob. do Krynic> przez Tarnów; o g. 13-Z5 osob. 
do Zar^panego i Nowego Sącza przez Suchą; o g. 14u0 o -J b . do Wie­
liczki i Oświęcimiu przez Skawinę; o g. 14-20 osob. do Kocuyrzowa; 
o g. l ł '3 5  oa)b. do Stanisławowa i Lwowa przez St.óże i Sambor; 
o g. 14*45 osob. do Niepołomic; o g. 18 20 os«b. do Laolina przez Roz­
wadów: o g. 19*25 osob. do Lwowa; o g. 19 35 ocab. do Tarnowa; 
o g. 20-30 osob. dc Wieliczki; o g. 20-50 osob. do Lwowa; o g. 22 40 
osob. do Krynicy i Orłowa przez Tarnów; do Stanisrawowa przez Stróże, 
Stryj; o g. 23-30 osob. do Lwowa; o g. 23-45 osob, do Zakop»uego przez 
Suchą; du Stanisławowa przez Suehą, Stryj.

Z dworca głiw nigo olchodzą: o g. 0‘35 posp. do Warszawy; 
0 g. 1-20 posp. du Piotrowio (Wiednia, Pragi); o g. 3-55 osob. do Pio­
trowic,' o g. 7*15 osob. do Piotrowic i Katuwiu; o g. 1025 osob, do 
Żywca przni Dziedzice; o g. 14 14 osob. do Piotrowic: o g. 17-10 osob. 
do Ciuszyna i Żywca przez Dziedzice; o g. 17-40 dosc. do Gdańska przez 
Katowice, Pozn»fl; o g. 1940 oBub. do Żywca przez Dziedzice, o g 20-05 
posp. d Poznama przez Katowic#; o g. 22*45 pesp. do Warszawy,

Z n >weg. dworoa osobowego rzachodniego” odchodzą: o g  8-00 
poep. d i Warszawy o g. Lu-uC osob. do Warszawy; o g. 13-20 osob. do 
Trzebini o g. 17 50 >; ob. ao Warszawy przez Dęblin i do Katowic; 
o g. 19-30 osob. 10 W arszawy o g. 22-25 pesp. do Waiszawy przez 
Dęblin; o g. 22-55 osob. do Louzi, o g. 231 j  osob. do Dziedzic.

Władze:
WojewCOZtwO ul. Basztowa Ł. 26, tel. 1141; godz. przyjęć: 

wojewoda od 11— 1, godz. urzęd.: od 8— 3, dla stron od 10— 1 Sta­
rostwo k ra k o w sk ie , ul. Starowiślna L. 13, tel. 3554; godziny przy­
jęć: sta.-esta od 11— 1, godz. urzęd : od 8—3, dla stron od 10—1. 
ji-jg iS irS t, pinc W‘ WT. Świętych L. 3, tel. 46; godz. przyjęć w prezy- 
djcui miaatt od 12— 2 z wyjątkicja niedziel i świąt; godziny urzędowe 
od S— 2. FyreJscJn k o le i  p i.ń stw ow ych , plac ilatcjki 12, ieiefon 
2458; godziny ortjjęć : prezes dyrekcji od 11 1. gndz. arzęd.: od 8 —3
* wyjątkiem niedziel i świąt. » y  e’iC la p o lic ji ,  ul. Krupnicza L. 34 
telefon 458; godziny urzędowe- od 8—3.

Wawel i muzea:
t im e st  k ró le w s k i na Wawelu zwijdzać można od godziny 

9 do zmroku. Wstęp do Zamku 50 mkp. (Zarząd Zamku królewskiego

tel. 1262). Muzeum narodowe, Sukiennice, tul. 108, oiw. codziennie 
od 1 0 -2 ,  wstęp 50 mkp. Urzeuni Czapski CR, nl. Wolska L, 10, 
tel. 519; otwarte w niedziele i środy od 1 0 —2 wstęp 50 mkp. Hora 
1 muzeum J, Matejki, u]* Florjańska 41, otw. codzienni" od 10—2, 
wstęp 50 mkp. uiluzeum Czartoryskich, u). Pijarska L. 6, otw. 
wo wtorki i piątki od 10— 12. Miejskie Mnzśum przemysłowe, 
ul. Smoleńsk 9, tol. 1339, otw. od 10—1, wstęp 5 mkp. M uzerza  
rtnograliczne, Wawel 7, otwarte w niedziele, święta, wtorki i czwartki 
od l i — l, wstęp 60 mkp. Wysta cra Towarzystw^ sztuk pięknych, 
pl Szczepański 1, tel. 8, otwarta codziennie od 10—4 popoł.; wstęp 
ioą mkp. Wystawa przemysłu polskiego Ligi pomocy przemy­
słowej ul. Straszewskiego 28, wstęp wolny od 9 —1 i o i 3—6.

Siura kupna i sprzedały 
niernchoiBości.

^TJczLlwosc“ Bi irokupnaisrrze- 
daży kamienic, realności, folwarków 
iprzedaje i przyjmuje do knpna, 
Podwale 3, obok poco ty.

Ciura o^łtszsń.
Ogłoszenia do pism całego świata 

projektuje i przyjmuje Binro e- 
ilamy praiorej „Promień11, Krav 
ków, Rynek Ł 39.

Powszechne Binro rok'a—y „Pra - 
” a“ , Karmelicka 16, tel. 2086, przyj- 
Dioj-) ogłoszenia do wszystkich cza­
sopism krajowych i zagranicznych.

Ogłoszenia prasowe i rekla- 
u y  kolejowe .Jt sch11, S. A., ul. 
SzczepeńiAa 9, tel. B69.

Przedsiębiorstwo łrans- 
p c i r t e w e .

Centralne £ iru spedycyjne 
H. Baj. kski, Kraków, *1 An- 
drzoja Potockiego 9, I piętro, 
(Ca. i własny) TeleL 3218-19.

Biuro spedycyjne E- Meudel- 
Zohn, plao Dominikański 1, tele­
fony 86 i 2056.

Eabryki.
,,0 'orja '1, fabryka ś w ie c , wyro­

bów w osK O w ych. Spółka t  ogr. udp.t 
Sławkowski 11.

J i ł lm y  własnego wyrobu, także 
nr zamówienia — sprzedaje fa­
bryka S .Nycza, nl. Gołębia 3, od 
godz. 9—1 i 3—6.

F rH biarn ie  i  p ra ln ie .
„ T ę c z a "  zjedn. krak„ chemiczne 

czyszcztN.ie, praluie i farbiarme 
„Tęcr i Wisła-Liija” , Spółka z ogr. 
rmr., .. Krakewie, ul. Czarnowiej­
ska 1. 73—74, 11 sklepów w mie­
ście, wykonują powierzone jej ro­
boty w oiągu 6 dni.

Przj jm ije  do farbowania i okem 
czyszoienia w przeciąga 6 dni. — 
I. s c h u a m t t t  i, ul. Grodzka 71, 
(naprzeć., hotelu Royal).

Fortepiany, 
p ia n ln a l U sh a rm ou je  firm pierw- 

Bzorzędnych, jak:
Bech stoin 
1 osondorfer 
Bliithner 
Eh.-bar 
łbach
Kotykiewiez 
Lanbergei & Gloss 
Seilei
Schiedmayei
Stingl
Wirth

do nabycia w  składzie fortepianów 
!e l e .y  S m o la rsk ie j, W o lsu a  7.

Kino.
n tu o  „O p l^ u a 111 u’ . Zio'ona 17. 

Czysty zysk dla inwalidów wojen­
nych, Przedstawienia codziennie od 
godz. 5-tej w święta od 3-ciej.

Księgarnie i “i»rzedaż 
dzienników i mód.

Księgarnia i sprzedaż gazet: 
„B a c h " , S. A., ul. Szczepańska 9, 
tel. 169,

N a jn ow sze  łu r n a le  m ód  stale 
ao nabycia a firmy 51. Landaa, 
Kraków, ui. św. Krzyża 5.

laboratoria kormelyesne 
i p e r in n L r ja .

Labo-atorjum kosmetyczne Fran- 
cIs z k I Badz<Łszek, Grodzka 1. 3, 
I. p., dobrze zaopatrzony zakład w wy­
roby kosmetyczne.

Materjały tekntylne, za­
kłady krnw. konlekcja 

i taianterja.

Zakład krawiecki
. damski i męski

J. K um ała , u l. S zczep a ń sk a  11.
Zamówienia dla pań i panów z mt- 
terjałów własnych i dostarczonych, 
82 oko i dokiadrie. Gotowa kon­
fekcja damska. Ceny 25% niżej 
counika.

p y a c o w i a  b u ^ i e n
kostj'linów 1 płaBzczy

A FINY M IŚ
przeiiieBinna 

n a  u licą  S z p ita ln i, 1 7 ,1 p ię tro
. przyjmuje wszelkie roboty.
I Ceny b a rd z o  przystępne.

b o ? K m
lirajBWfcyfl żwiazkp w w m  

w Krakewie, imi gł. i. 31
; poioca:

zefiry, płótna na bieliznę i pościel, 
płócie-iku. markizety. batysty, chu­
steczki do nosa, pończochy, skar­
petki, kooe, kilimy, wyroby koszy­

karskie, rzeźby , zabaw ki.
Ceny bardzo pr.ystfpne,\ . . .

Szkoły firefu,
J u d n om ies lą czB e  k e r s a  k r o ­

ili damskiego gyst*xnt-m bez popra­
wy c -ą d z a  RAiKonina“ , K ru pn i­
cza  22, parter 2-2, oficyny O,

; Sałon mód.

K ra k ów , u l. G o łę b ic  1. 5.
T e le to u  Nr 1518.

Ostatnie nowości w modelach ka­
peluszy. Wykonuje wszelkie prace 
w iak>es moduiarstwa wchodzące 
bardzo staiannie, punktu&inie i pc 

cenach umiarkowanych.

RB WIZJA LOSJW .
B iuro  r e w iz ji  lo s ó w  przy Do­

mu informacyjnym ifibenschutz, 
Rynek 8,

Obi*7vie.
R ian isław  ja c h a j ,  u l. św . 

T o i-a s z a  9. M aga jn  i tra- 
co w n m  o b ń w la  d a m sk ie g o , 
m ę s k ie g o  i dzi. icirc -g o . f j-
nowsze fasony mgielsKi« francu­
skie, warszawskie, staie na składzie 
w wielkim wyburzę.

oul 8 35

Z E L O W N I A f  i  li»ź.DroDn:ak  

| l ^ j L 2 B iV h  M P ' j u t  ia ■ Spoina
Kraków, uT. Czarnowiejska L. 70 
sklep: ulica Stawkowska L. 2

naprawia obuwie silnie, tanio i szybko, nawet na poczekaniu
Dla młodzieży szkolnej ocust 4356 i  2

T e c lw u lr t  t a lp Ie F ó ł f ie  Cfeeći
z bogata techniczną i handlową praktyką w budów'anej, te<*.b 
nicznej i chemicznej ceniiiOo, w fabrykach -'ementu i w prręd- 
siębioiatwach mdfchaniozuej i chemicznej bróbce drzon i, z w.a- 
domościami prowadzenia „siąg, namlowej i technicznej kalKtla- 
cji i naukowem prowadzeniem wieUich prz idsiębiorstw wedle 
systemu Taylora (scientefic management), właća.ący językiem 
czs3*4m, polstim, ruskim, niemicickin' i angielskim, joszuicują 
samoistnych posad dy-ektorów w więaszych przedsiębiorstwaeh. 
Zgłoszenia pod „Beiłrt-kdl U feu3e* > e ;‘  przyjmuje binro ogło­
szeń llazel i baa, Praga II, VaclavsKÓ nńin. 13. 4369 1 3

Samodzielna korespondentka
polsko-niemiecka ^ a 2

pisząca biegle na .maszynie, ze znajomością stenogratji. 
pot.zebna do fabryki wyrobów szamotowych i fajansowych 
w Skawinie. — Zgłoszenia listowne do Zarządu iaDryki

S A L O N  3VIOU

M E W A ‘
I S etaaj' 2ieqaAsLizj, Krabów, Byues gł. Ł. 8
poleci kapelusze damskie na sezon obecny w wielkim wyborze. 
Przyjmuje wszelkie roboty, w -akres modniarstwa wchoazące.

Na składzie dodatki do kapeluszy.
Specjalność firmy: wyLonani» bez zarzutu, nunktuainość, ceny

i W U "  -  r
umiarkowane 4195

WszectłpGiska tfjfstaiera hgftó@
urządzona bąazie przez L igę Pomocy Przemysłowej w  Era 
kowie, ulica G udzka  L. 13 ot. dnia 1— 7 grudnia 1922 r

Wszechpolska _ 3 8
wystawa sztucznego kwiaciarstwa
przy stałej wystawie Ligi Pomocy ‘ Przemysłowej \> Kra 
kowie, al. Straszewskiego 29 od dnia 10— 15 stycznia 1922 i

Zgłoszenia: Liga Pomocy Przemysłowej Kraków, Grodzkr 13

Zaprasza się P. T. Panie do ogla- 
dan _ świeżo nadeszłych iiodsli 
O buwia jesiennego. - U izeia 
Br^Ud, Kraków, Starowiślni 6.

N a je leę ja a isu  Obr w i. bieli­
zna rnesa  ̂ i damska, tylko u firmy 
W einm ann, S ta r o w iila a  6.

M agazyu  O uuw l* I p ra co ­
w nia  3 te iau a  Sai&ka, uL B .u - 
g a  1. 27.

Zcklaay przemysłowe.
Zakłady wydawnicze i przemy­

słowe „R y n g ra f" , s. A., Sławkow­
ska 1. 11.

Zakład ta picersko - dekoracyjny, 
mayazyn u e b l l  i wyrób k o łd u r  
A. R ybińsk i, ul. Sławkowska 21. 
Tel ot on Nr 3468.

Katolicka wytwórnia Kułder M, 
IRatusIawifiz, ul. PoselskŁ 20. <

Fabryka powrożolcza
specjalność liny popędowe (traua- 

nusyjuo)
WalSsowłłiskl

Kraków, Zwiarzynisc. ul. Lelewela 11,
W o li B a rda ch , za k ła d  tap i- 

c e r s ś i ,  nl. 'W. Katarzyny 3, przyj­
muje w zelkie roboty w zakres ten 
wchodź loe.

naukowe.
M A T 5J M A “

K r a k ó w , G roulzkr 6 0 .
P. T. Wojskowi Urzędnicy i osoby 
z prowincji przygotowują się Bzyb- 
ko i dokładnie dc matury i wszel­
kich egzaminów w zakresie szkół 

średnich i sem. naucz. 
Informacje i prospekty bezpłatnie.

? »

Instyhit jązykd* Am>ona
przy ulicy Szewsklel 17, telefon 223]
co tydzień rozpoczyna nowe kuma

N a p ra w a  s a m o c h o d ó w .

Z w i e r z y n i e c k a  2 2 .
Naprawa opon samochudowych we­
dług najnowszych zdobyczy techni­
ki zagranicą. Za źle naprawieni 
opony zwraca się pioniądze.

Z a k ła d  fo to g r a f ic z n y .
„E rn a ", ulica Starowiślna (Piać 

Wielopo'e), przystanek tramwaiu 3 
i 6, wykonuje totografje na legity 
macjo, paszporty i w szelki, zdjęoia 
fotograficzne w 5 - d u  m inutach

DRUKARNIA
L ITERACKA

t
w Krakywia 

ui. Jagiellońska 10. tel- 40.
przyjmuje

wszelkie roboty, wcho 
dzące w zakres sztuki 

drukarskiej.
Maszynj" pospieszne  

i rotacyjne.

W  Drukarni Literacklei w  Krskuwie, uk Jagiellońska L. IA B̂ adca Drukarń L, K. Górski-


